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opracować Artur Podfiffurny

i? U?! GNU

w niedzielę 4 marca na 
Placu Viktórll w Bukaresz­
cie demonstrowała grupa 
około 1000 osób . Domaga 
no się między innymi :de- 
legalizaoji partii komuni­
stycznej oraz przyspiesze­
nia demokratyzacji żyola 
publicznego Rumunii, 
" czasie trx;ania zgroma­
dzenia budynek rządu zos­
tał otoczony przez czołgi 
i transportery opancerzo­
ne.

panama

W piątek 2 marca w stoli­
cy Panamy,Panama-City, 
podłożono ładunek wybucho­
wy w jednej z dyskotek, 
uczęszczanej przez żołnie­
rzy Armii Stanóv; Zjedno­
czonych. V wyniku wybuchu 
15 żołnierzy ameTykans- 
kich oraz 1U Panamczyków 
zostało rannych. Jeden z 
Amerykanów wskutek odnie­
sionych ran zmarł w szpi­
talu w niedzielę 4 marca. 
Jest to pierwsza ofiara 
śmiertelna wśród amerykań­
skich żołnierzy po ich 
wkroczeniu do Panamy 20 
grudnia ub. roku.
KRD

Od początku roku (w cią­
gu dwdch miesięcy) wyje­
chało do RRM już ponad 
85.000 obywateli NHD, w 
utległym roku wyjechało 
ogolea 340 tys. oeób.

A LB/-N

Liczba osób skazanych »a 
pospolite przestępstwa 
1 więźniów politycznych w 
Albanii (liczącej 3 icln .
aieezkańcow) wynosi obec 
r.le 3^50 - plonformował 
albański minister spraw
wewnętrznych Simon Utefa- 
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WĘGRY

w Budapeszcie powstało
Konsorcjum Rozwoju Europy 
środkowej z ' ' ' 'udziałem blz-
nesmenów z USA i Kanady, 
działać ono będzie przede 
wszystkim w sferze inwes­
tycji. aa przewodniczące­
go wybrano byłego ambasa­
dora USA w Wiedniu Rolan­
da Laudera. Konsorcjom 
zakupiło już połowę akcji 
jednego z najważniejszych 
Instytucji finansowych Wę­
gier - Powszechnego Banku 
ubrotu Papierami Wartoń- 
oiowymi. Kianiem Andrew 
Sorosa, bizraesmena kana­
dyjskiego pochodzenia wę­
gierskiego, majątek oso­
bisty udziałowców jest 
większy niż aktualna lęwo- 
ta długów węgierskich. 

Dyrektorem Generalnym Kon­
sorcjum będzie dotychcza­
sowy ambasador USA w Buda­
peszcie Mark Palmer, któ­
ry porzucił służbę dyplo- 
natyczną

SSM

W niedzielą 4 marca bekre- 
tarz Generalny KPZR Micha­
ił Gorbaczow polnfonaował 
zschodnich dziennikarzy 
iż zgodzi się kandydować 
do urzędu prezydenta ZSRR 
jeżeli jego kandydatura 
zgłoszona zostanie na fo- 
rum Zjazdu deputowanych 
ludowych, 'lymczasem wszy­
stko wskazuje na to, że 
Gorbaczow chcąc umocnić

śe

swoją pozycję, wobec nara­
stającej opozycji partyj­
nej przymie ten urząd, 
w wyborach prawdopodobnie 
nie będzie żadnego kontr­
kandydata.

JUGOSLAYIA

Jugosłołiianski Sąd Najwy­
ższy uznał, że poszczegó­
lne republiki nie mają 
prawa odłączenia się od 
federacji., Oskarżył Słowe­
nią o naruszenie zasad 
konstytucyjnych. Według 
Sądu, republika może wys­
tąpi- a federacji jedynie 
w wypadku, gdy decyzję t^ 
zaakceptują pozoatałe re­
publiki. Prezydium Socja­
listycznej Federacji Me- 
publlk Jugosławii bądzle 
miało w razie konleoznoś- 
vl"prawo 1 obowiązek ogło 
aló ćrodkl nadzwyczajne 
na terytorium Słowenii’.'

« lEMCY

Jak zaproponował kanclerj 
Helmut Kohl -oerlin ma byd 
stolicą zjednoczonych Sie- 
mieć. Ma się tam prze 
nieść prezydent, rząd 1 
parlament.

IZRASl

W sobotą 3 marca premier 
Izraela I, Shanir zdemen­
tował informację podana 
przez zachodnie agencje 
prasowe, jakoby ostatecz­
nie zaakceptował propozy­
cje amerykarlskiego sekre­
tarza stanu, Jamesa Hacke­
ra Tli sprawie komp^miso- 
wej reprezentacji palesty­
ńskiej na rozmowy z Izrae­
lem. Kwestia sporna doty­
czy palestyńskiej repre­
zentacji zaanektowanej 
przez Izrael Palestyny. 
Biuro prasowe I.Shamira 
uznało te doniesienia ja­
ko czystą spekulację.

ZSM

Eduard Szewardnadze powie­
dział w wyiYiadzie udzielo­
nym zachodnim koresponden- 
tom. "Zwią2ek -Hadziec-ze
ki nigdy nie zrezygnuje
ze swoich soejalistycz
nych zasad". Jednakże no­
wa radziecka koncepcja so­
cjalizmu przewiduje "huma­
nitarne, oparte na prawie 
demokratyczne społeczens 
two, w którym będzie miej­
sce dla ruohóv; i partii 
Pelitycznych'.' Przyznał 
że "obecnie nasz kraj 
Jest rzeczywiście chory".

WętiflY

Mozliviońć zreformowania 
RK'PG jest iluzją" - powie­
dział węgierski wicepre­
mier -Peter Wedgesy ' V uy-
wiadzie dla"Magyar niiap ' 
Organizacja ta nie jest 
w stanie działań w ramach 
wolnego rynku, istnieją 
olbrzymie różnice w stop­
niu roziroju poszczegól 
nyo jej członków, a także 
między koncepcjami poli­
tyki gospodarczej.

13 ULGA R lA

Minister Spraw zagrani b- 
nych Bułgarii oskarżył «)U- 
gosławlę o "próbę ingeren­
cji w łfewnętrzne sprawy 
Swojego kraju, jaką stal 
sią apel skierowany przez 
parlament jugosłowiański 
wyrażający nadzieję na uz’
nanie macedońskiej mnlej-
Bzońci narodowej w hulge- 
rii". Kład ze bułgarii nl-
uznają tej mnleJszoAoia2.
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UZBEKISTAN

„Birlik" o Parkencie
w aobotnlcb zamieazkach w uzbeckim mielcie Parkent,

zginęły, według danych radzieckiego MSW, i osoby, S2 zo­
stały ranne (32 cywilów 1
kowych). Oficjalnie twierdzi się, te

60 funkcjonariuszy all porząd­

etniczne. Inną wersję przedstawili
Frontu Ludowego „Btrllk”! zginęło 30 osób.

według nich napięcie w re­
publice rosło Już od dłuższego 
czasu. Regularnie odbywały się 
wiece, na których domagano się 
dymisji władz lokalnych.

Sytuację w Parkencie zaog­
nił fakt, że do wyborów w re-
publice startował
szef partii 
„Blrlik"

Ismail
miejscowy 

Salimow
tymczasem zarzucał

mlejscowym notablom sfałszo­
wanie wyników pierwszej tury. 
Na 4 marca zapowiedziana by­
ła druga.

Salimow wystąpił publicznie 
na sobotnim wiecu przedwy-
borczym, co podgrzało atmo-
sferę. 1 wtedy nie panując nad
sytuacją Salimow miał po-
dobno wydać milicji rozkaz o- 
twarcla ognia. Zginęły 4 osoby.

Wtedy na ulice wyszli nle-
mai wszyscy mieszkańcy m!a-
sta. • Doszczętnie spalono budy­
nek MSW, wybito szyby w ko 
mltecle* miejskim.

Mjfola miały podłole 
działacze uzbeckiego

Do akcji weszły przerzucone
z Taszkientu 
działy 'wojsk

specjalne od-
MSW. Wyposa-

żeni w kamizelki kuloodporne,
helmy i tarcze żołnierze za-
częli — według informacji „Blr- 
llika" — strzelać do tłumu.
Śmigłowce zrzucały granaty
z gazem łzawiącym 1 ostrzeli­
wały zgromadzonych ludzi.

Ogółem zginęło ' 80 osób — 
podał Jadigor Abidow a cent-
rum Informacyjnego „Birlika”
— ponad 130 osób zostało’ ran­
nych. Wśród zabitych ,mają być
podobno pierwszy i drugi se­
kretarz komitetu miejskiego 
KPZR.

komitetu
Według Abldowa, ofiar było­

by więcej, gdyby przedstawi­
ciele Frontu Ludowego — Bu­
łatów I Ałeksirow nie powstrzy- 
mail tłumu przed szturmem na 
siedzibę partii, chronionej przez 
transportery opancerzone, (ml)

Czarnobyl nadal groźny
Elektrownia alomowa w Czar-

nobylu zostanie zamkniętą - 
taką decyzję podjęła Rada NaJ­
wyższa Ukrainy.

Po kalastroflo 
1988 roku jednego
bloków

I-

w kwietniu 
z czterech

elektrowni, pozostałe
przywrócono do normalnej eks­
ploatacji. Likwidacji reaktorów 
domagały się ukraińskie ugru­
powania niezależne. Byl to je-
den z głównych postulatów
praed obecnymi wyborami do
republikańskiego parlamentu.
Przeciwstawiały mu się władze 
zorowno w Kijowie jak w Mo. 
siewie, twierdząc że Jego speł. 
nienle naruszyłoby bilans ener. 
getyczny kraju oraz spowodo.

owało niedotrzymanie umów . 
dostawach prądu do państw są.i-
alednich.

Według ostatnich postanowień 
w ciągu najbliższych pięciu lat 
bloki energetyczne w Czarno­
bylu będą stopniowo wyłączane 
z eksploatacji. Ostatecznie elek-

KAPSUŁĘ Z RADIOAKTYW­
NĄ ZAWARTOŚCIĄ ZNALE­
ZIONO W ŚCIANIE BUDYN­
KU MIESZKALNEGO w ukra-
Ińsk im 
Zopsk.

mieście
„Mleszkańcy

Nowrokrama-
umierali

pnedwcześmo od wielu lait" — 
stwierdza „Raboczaja Triibuna". 
Kapsuła zawierała rodloalktyw- 
ey. eayety tea

trownia ma zostać zlikwidowa. 
ęa.

Rosną rozmiary strat spowo. 
doiwanyoh czarnobylską kata, 
strofą. Najnowsze szacunki po. 
dał przedstawiciel Białorusi w
ONZ Lew Maksymow; straty
„okazały się znacznie poważ-
nłejsze niż dotąd sądzono”.

Na Białoruś spadlo 70 proc, 
opadu radioaktywnego z wnę­
trza płonącego bloku. Skażone 
zostały tereny, na których ży- 
je 2 min 200 tysięcy ludzi. Stra­
cono jedną piąlą ziem, upraw, 
nych 1 15 proc, lasów. Wciąż 
wykrywa się nowe rejony Ska­
żeń.

Całkowite usunięcie skutków 
katastrofy wymaga 17 mllłar-
dów rubli, co stanowi sumnę
równą dwuletniemu budżetowi
republiki.
apel
skierowany

o pomoc
Maksymow ogłosił

dla Białorusi,
do parlamentów.

rządów, organizacji mlędzyna-
rodowych i „wszystkich 
dobrej woli”

ludzi 
(mt)

PARTIA REWOLUCTJNO-
-INSTYTUCJONALNA rządzą, 
ca od 81 lat Meksykiem, musi 
poddać się demokratycznym re. 
formom. Jeśli zamierza dalej 
rządzić w sposób pokojowy — 
oświadczył w ponledzlałelk pre. 
rydcr.t Meksyku, Carlos Ea- 
linas de Gortan
zydent

Woj'na o narkotyki 
Mafia pyta, 
jak się poddać

„Eztrodltables” — poszukiwa­
ni przez sądy USA przywódcy 
kolumbijskiej mafii narkotyko­
wej, wystosowali w poniedzia­
łek prośbę do rządu Kolumbii 
o wyptocowonle procedury n- 
możliwlającej im poddanie się.

Gangsterzy obiecują całkowi-
te zaprzestanie
dzlałalności,

przestępczej
a ponadto chcą

dostarczyć pełną listę magazy-
nów, lądowisk.
produkujących

laboratorlów
kokainę oraz

punktów przerzutowych w kra­
ju 1 za granicą. Jedynym wa-
runkiem jest wstrzymanie
przez rząd akcji deportowania 
pochwyconych mafioso do Sta­
nów Zjednoczonych.

Gangsterzy wydrukowali swo-
ją prośbę w dzienniku „El
Tlempo” i poprosili o media­
cję autorów apelu o pokój w
kraju prymasa Kolumbii,
trzech byłych prezydentów 1 
przywódcę największej partii 
lewicowej.

Poprzedniego dnia armia ko-
lumbljska zajęła naJeiącą do
gangsterów farmę w El Bagrc, 
300 km na północ od Bogoty. 
Znaleziono tam 2.2 tony kokai­
ny. 11 ciężkich karabinów ma­
szynowych i pięć nadajników
radiowych.

Jelcyn:

(pb)

Gorbaczow boi się 
wolnych wyborów

AMSTERDAM (PAP). Prze­
bywający z jednodniowa wizy­
tą w Amsterdamie, przywódca 
radzieckich reformatorów Boris 
Jelcyn powiedział, iż ..Gorba­
czow nie chce obecnie wolnych 
wyborów, ponieważ obawia sle.
że mógłby ich nie wyzrać.
Gdyby wybory odbywały się w
głosowaniu powszechnym. nie
zawahałhym sie przed zełosze- 
nlem własnej kandydatury".

_________________ (W)

Ścisła cenzura
KAIR. (Korespondent PAP). 

Izrael ogłosił, że wszelkie In­
formacje nt. imigracji Żydów 
radzieckich do Izraela podle­
gają odtąd uprzedniej cenzu­
rze wojskowej. Decyzja jest
powszechnie oceniana jako
próba wyciszenia przybiera- 
J.icej na sile w krajach arab­
skich I na świecle kampanii 
protestów przeciw osiedlaniu
Żydów radzieckich na zie-
miach pod zaborem Izraelskim 
od 1967 r.

3
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B. agent KGB:

Wywiad 
polski chadzał 

własnymi drogami

Syryjski atak 
na prom pasażerski

LARNACA (PAP). Na celnym 
morzu kuter należący do syryj-
skiej marynarki woiennei «-
strzela! cyoryjski prom „Baro-
ness”. obslu^iący Dotarzenie
iniędzv Cyprem i Libanem.

Żródia
że atak nastąpił 
międzynarodowych

żeglugowe informują.
na wodach 
w odleelc-

ści 30' km od libańskleco wy­
brzeża. W 15-Ietniei historii
wojny libańskiej no raz pierw­
szy zdarzyło się. że został za-

ZYGMUNT BRONIAREK

WASZYNGTON, (Od sta­
łego korespondenfa „Trybu­
ny"), No swej konferencji 
prasowej, która odbyła się w

Jektronika). Polacy byli bar­
dzo zdolni w sferze matema­
tyki, rozbijania szyfrów itd.

— Oficerowie KGB w Pol-

atakowany statek 
pasażerów.

przewożący

Bca — ciągnął Szejmow —
obserwowali od czasu do cza­
su. że są śledzeni przez agen-

Według libańskich źródeł dv. 
plomatycznych ofiarą śmiertel- 
n.ą ataku syryjskiego kutra iest 
26-letni Melhem Ahi Nas.ser. któ­
ry niedawno w Nikozji otrzy­
ma! wizę do Kanady i udawał

Krajowym Klubie Prasy w tów wywiadu polskiego. A Sie do Libanu po swoja re­

Waszyngtonie, Wiktor Szej­
mow (major KGB, który w 
moju 1980 przeszedł na stro-
nę amerykańską) mówił o
stosunkach między KGQ a
polskim wywiadem.

Stwierdzi! on, że 
polski „był wilkiem,

wywiad 
który

chadzat od czasu do czasu

tak przecież chyba — dodaje 
ironicznie — nie powinno być 
między sojusznikami.

— Pewnego razu zaś ar la­
tach siedemdziesiątych KGB 
zauważy], że dwóch polskich 
agentów przeprowadza bada­
nia przy pomocy pewnych a­
paratów elektronicznych ba­
ry wojskowej pod Moskwą.

dzine.
Informacje .o tym. że ..Baro- 

ness” został zaatakowany przez 
jednostkę syryjską nie zostały 
DOtwierdżone oficjalnie. Powo­
łując się na relacje oasażerów 
I załogi, AFP nisze, iż.ooczsl-
kowo na kutrze wojskowym
oowiewala flasą syrytska. która 
następnie szybko ściągnięto.

(W)

własnymi drogami”. — Wy-
wiad ten, mówił Szejmow, nie 
lubił, aby wymiana informacji 
była ulicą jednokierunkową.
to znaczy, by tylko Polacy
dawali informacje KGB — a
lak było z wieloma
wywiadami w

innyml 
Europie

Wschodniej 1 gdzie indziej. Z 
tego względu stosunki między
KGB a wywiadem 
były często napięte.

polskim

— Polski wywiad — cląg-
nąl Szejmow był
względem zawodowym

pod 
bar-

dzo dobry. Zarówno w dzie­
dzinie operacyjnej, jak 1 w 
dziedzinie wywiadu sygnalo-
wego ' (telekomunikacja' i e-

I

Początkowo KGB
ezal, ie czynią to oni

przypusz-
lUI

wiosną rękę, dla kogoś inne­
go, prywatnie niejako, ale o- 
kazalo się, że robili to dla 
wywladn polskiego.

W tutejszych kolach zwra­
ca się uwagę na dwie spra­
wy. Pierwsza, że Szejmow u­
Jawnił się w czasie, kiedy ca-
ły establishment, łącznie z
prezydentem Bushem popie­
ra Gorbaczowa 1 pleriestrojkę, 
kiedy stosunki .między obu 
przywódcami są więcej niż 
dobre. Czyżby — pyta oficjal­
ny i nieoficjalny Waszyn^on

Castro 
powiedział: 
angielski

„Nasi studenci powinni a- 
czyć się raczej anglelaklego 
niż rosyjskiego — powiedział 
Fidel Castro, na znitlngo na 
Uniwersytecie Bawańsklm w 
niedzielę. — Choćby nam się 
to nie podobało, angielski Jest

I
— komuś
podważeniu?

zależało na ich
bardziej rozpowszechniony,
łatwiejszy I bardziej precy­
zyjny szczególnie w dziedzi­
nie -techniki".

Donbas nie stanął
Wedlug propozycji Castrę,

angielski zajmie w czasie stu­
diów miejsce rosyjskiego, jako
obowiązkowego języka obcego.
■' ■ ■ bronić socJaJlzntuKuba musi

.MOSKWA. (Od stałego ko­
respondenta „Trybuny"). Nie 
udało się działaczom regio­
nalnego komitetu strajkowe­
go zatrzymać pracy w całym

Koraitet strajkowy, które­
mu nie zdarzyło się dotych­
czas, by na jego wezwanie

w nowych warunkach po-
wiedział Castro — „Btzla kon­
frontacja z Zachodem wymtłi 
znajomości anflelskiego, który

nie odpowiedzieli masowo Jest Jeżykiem unlweritlnym.

Donbasie. Strajkiem po-
wszechnym chciano poprzeć 
żądanie dymisji biura i apa­
ratu Komitetu Obwodowego 
KPZR w Doniecku.

W piątek na I zmianie, sta­
nęły tylko dwie kopalnie: 
„Zasladzko" I „Oktiabrzkaja”. 
W Innych, chociaż poparto 
poztulat, odmówiono zatrzy- 

4 mania wydobycia.

górnicy, przystąpił do dodat­
kowych działań. Do załóg gór-
niczych udali się emisariusze 
komitetu strajkowego nama­
wiając je do podjęcia strajku 
na 11 i III- zmianie. W chwi­
li, gdy piszę te słowa nie
wiadomo jeszcze, jaki był toI-

go efekt Sytuacja Jest jednak 
w dalszym ciągu napięta.

(«. D4

Wydaje się, te dotychcisMwe
władze otwialowa mleisaly
względy naukowa z Ideoloslą". 

Ipoi

„MLmMMAR kadafi U-
CIELESNIA PRAWODAWSTWO
REWOLUCYJNE" brzmi no-
na formuła prawna, która ma
obowiązywać już za kilka dni, 
po zatwierdzeniu jej przez libij­
ski parlament.

■
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Tokio odmawia porywaczowi azylu
• Mosoo Goto, minister sprawiedliwości Japonii, polniormo- 

woł o odrzuceniu wniosku Chińczyka, porywacza samolotu, o azyl 
polityczny w Japorsii. 35-letnl Zenhai, 16 grudnia ub. roku porwał 
Boeinga 747. Porywocz wystgpil o azyl polityczny w Japonii 
uzasodnialgc prośbę grożącym mu w Chinoch wyrokiem śmierci, 
ponieważ - jok stwierdzi! - był aktywnym uczestnikiem de­
monstracji na Tienanmen. Pekin domaga się ekstradycji pory­
wacza, który groził wysadzeniem samolotu. W Tokio nie podjęto 
jeszcze decyzji, czy porywacz zostanie wydany czy nie. Jeśli bę­
dzie sądzony w Japonii, grozi mu kara dożywotniego więzienia.

Przymiarki 
do unii yzolutowej

WA.SZy.NGTON. ł.IPSK
Els fj?; 'I z;ich<KJni«iineniif 

HH ilc-p.-zyi h

/-.n, 

.fi
przysde] unii waljtQw<!j. Ckn

Otóż władze 
ząslanowlają

R?'.; fzr;v;s, 
nad próbną

wymianą marki wscliodniej I z-i- 
ehodniej w etoeunku 1:1, oby
w ten sposób
exodu« Niemców

powstrzymać 
wechodnich

<w tym roku Już 100 ly«.). Za­
Coraz większa niechęć wobec mniejszości

• „Węgrzy za DunajI” „Słowacja dla Słowaków!” — takie 
okrzyki skandował tłum zgromadzony przed siedzibą słowac­
kiej rady narodowe) w Bratysławie. Protestowano również prze­
ciw ewentualne.) kandydaturze na przewodniczącego słowackie­
go parlamentu J. Budaja, który w powszechnym przekonaniu 
uchodzi (niesłusznie) za Węgra. Demonstracja w Bratysławie 
(prawie całkowicie pominięta w relacjach prasowo-telewizyj- 
nych) jest kolejnym przykładem wzrostu w CSRS nastrojów 
niechętnych wobec mniejszości narodowych. Skutki tego od­
czuwają coraz bardzie] również Polacy — zarówno mieszkańcy 
Zaolzia, jak 1 obywatele RP czasowo zatrudnieni w CSRS.

bieg ten kosztowałby kasę w
Bonn ponad 100 inld dolarów 

1 mógłby wywołań wzrost i.topy 
procentowej na świecle. Obec­
nie oficjalny kurs w NRD wy- 
nesi 1:3. ale kurs ulicz.ny Jest 
równy 1:3 łub 1:9. W obiegu 
znajduje się ok. 180 mld marek 
w.schodnich. Według w.stępnych
założeń. Niemcy wschodni
mieliby początkowo pray/o wy­
mieniać według kur.su 1:1 być 
może od 1003 do 5000 marek na 
gospodarstwo domowe. (P)

„Koedukacyjny eksperyment”
• Więzienie Alcala 2 pod Madrytem przestało być męskim 

zakładem karnym — na wniosek hiszpańskiego ministerstwa 
sprawiedliwości umieszczono tam grupę 33 więźniarek. Ko­
biety będą zajmowały oddzielny blok, ale działalność kultu­
ralna 1 sportowa w obrębie więzienia będzie koedukacyjna. 
Rzecznik ministerstwa oświadczył, że jeśli „koedukacyjny eks­
peryment” powiedzie się, to w przyszłym* roku w Alcala 2 
umieszczonych zostanie następnych T6 kobiet.

W „pijanym karnawale” — 51 ofiar
• 51 osób zginęło, a 234 odniosły obrażenia — oto tragiczny 

bilans zakończonych imprez karnawałowych w Wenezueli — 
władze oznajmiły, Iż główną przyczyną wypadków, które po­
ciągnęły za sobą ofiary śmiertelne wśród ludzi, było prowa­
dzenie pojazdów przez nietrzeźwych kierowców. W ciągu trzech 
dni karnawału w Wenezueli wydarzyło się ponad 500 poważ­
nych wypadków samochodowych; największy miał miejsce na 
przedmieśeiu Merldy w zachodniej części kraju. W górskie) 
okolicy autobus na zakręcie zjechał z drogi i runął w prze­
paść. Zginęło 10 osób, a 18 zostało rannych.

Mao Zedong 
znów pierwszy

(P) (Inlorrazcja własna). W 
Jednym tylko rejonie Huaihua. 
w chińskiej prowincji Hunan od 
sierpnia ub.r. sprzedano 80 ty­
sięcy portretów rewolucyjnych 
przywódców Chin. Największą 
popularno.tcią wśród chłopskie: 
klienteli cieszyła się podobizna 
Mao Zedonga — 30 tys. sztuk.
Dalej w tym niecodziennym
rankingu Idą Deng Kiaoping I
Chen Yuan, weterani pozosta

(Opr. GKA)

Generał Popa popełnił samobójstwo
• General G. Popa, przewooiuczący trybunału wojsko­

wego, który skaza! na karę śmierci Nicolae i Elenę Ceausescu, 
popełni! samobójstwo, poinformowali przedstawiciele władz , w 
Bukareszcie. Jak stwierdził rzecznik rządu tymczasowego, - Po­
pa zabił się w czwartek w siedzibie ministerstwa sprawiedli­
wości. Rzecznik nie podał, w jaki sposób Popa popełni! sa­
mobójstwo; jak wynika z innych źródeł, Popa strzelił sobie 
w głowę.

jący wciąż u władzy (razem 
20 tys.). Reszta przypada na nie­
żyjących już przywódców — 
Zhou Enlaja, Zhu De 1 Llu 
Shaoąi.

Informacja podana przez chiń­
ski dziennik „Renmin Ribap" 
syngalizuje odradzanie się kultu 
Mao Zedonga. (tab)

PROCEDURĘ PRZYWRACA­
NIA
NAZWISK

TURECKICH IMION I
BUŁGARSKIM O-

BYWATELOM wyznania Islam­
skiego, których w „epoce Zlw-
kowa" poddano

Strajk w rumuńskiej kopalni uranu
9 W rumuńskiej kopalni uranu w miejscowości' Oravlta, po­

łożonej na południowym zachodzie kraju, górnicy rozpoczęli 
akcję strajkową. Rzecznik strajkujących oświadczył, że nie­
ograniczona terminowo akcja strajkowa ma służyć przeforso­
waniu żądania 40-procentowej podwyżki zarobków, przyzna­
nia prawa do renty po 15 latach pracy 1 obniżenia norm pro­
dukcyjnych.

Do 1992 r. ZSRR wycofa wojska z Mongolii
• Agencja TASS poinformowała, że w wyniku porozumie­

nia między rządami ZSRR i Mongolii, ZSRR do 1992 r. ssry- 
cofa wszystkie, swe wojska stacjonujące na terytorium MRL.

bulgaryzacjl, uchwali!
pnymuaowej

w po.
nledzlalek parlament w Solił.

DEMOKRATYCZNE
MIANY
OPOZYCJA 
poniedziałek

I ROKOWANIA
PRZE-

zapowiedział 
prezydent

Z 
w 

E-
tkiptl, Mengiłtu Halle Marłam. 
Marksistowska partia rządzące 
ma zostać zreformowana, a o­
pozycja dopuszczona do władzy 
Zmianą w stanowisku nieugięte­
go do tej pory Halle Mariama 
przypisuje slą coraz dotkliw­
szym kloakom, jakie rząd po­
nosi w walce z partyzantami

5

kur.su
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POLSKA
na pod8ta.wle prasy polskiej

152 tys. bezrobotnych

Rachunek za 
pojednanie?

(W) Kanclerz Kohl powta­
rzał od lat, że o niczym nie 
marzj/ toJc hardzo, jak o po-
jednaniu niemiecko-polskim.
Polacy odpowiedzieli: tak. Dziś 
otrzymali rachunek. Uzyska-

OBOLAŁY
W zapewnia kanclerz —
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gioarancję egzystencji w o­
becnych granicach, ale dopie­
ro po uiszczeniu odpowiedniej 
ceny.

Po pierwsze, muszą zrzec 
Sie prawa głosu na temat ze- 
wnątrznych aspektów zjedno­
czenia Niemiec.

Po drugie, muszą zrezygno­
wać z jakichkolwiek reparacji, 
w tym odszkodowań za nie- 
•mlniczą pracę dla hitlerow- 
'kiej Rzeszy.

Po trzecie, muszą zagwaran-
tować wiążąco, w formie
traktatowe) — że o losie o- 
bi/watcli polskich niemieckie­
go pochodzenia decyduje nie 
tylko Warszawa, lecz ł Bonn, 
o w przyszłości — Berlin.

Wiernej/ nie mają do odda­
nia niczego, co nie zostałoby 
stracone już wcześnie), przez
Hitlera przypomniała
„Frankfurter Allgemeine Zet- 
tung". Myśl tą wypowiedział 
wiele lat temu inny kanclerz 
— Willu Brandt. Obecny szef 
rządu RFN mówi, że nie ro­
zumie zdziwienia premiera Ma­
zowieckiego. Czyżby chciał po­
wiedzieć. że do dziś nie zro­
zumiał Brandta?

ZBIGNIEW RAMOTOWSKI 1

13 kwietnia - Światowym Unism 
Pamięci Ofiar Katynia

:Pj Komitet Katyński skiero­
wał do marszałków Sejmu i Se­
natu oświadczenie, w któr.'ym 
czytamy:

W 50 rocznicę zbrodni katyr • 
Fkicj piętnujemy zbrodnię ludo­
bójstwa dokonana przez oraain 
wUdzy ■ radzieckiej NKWD w 
J&40 roXu na 14.500 bezbronnycn 
jeńcach polrklch/ ''wii^zionycli w 
obozach w Koziebku, r'i-AłH’-zkfi-

Ofiar/ Katynia­
, Uważamy,, ze bez ujawnienia 
pozostałych, miejsc- mor<3u jt;n-

He i kiedy?
fP) Poisłio pragnie, by to- 

chód zgodził się na zredukowo- 
nle jej zadłużenia. Mćwil o 
tym nasz prezydent w Danos, 
premier w Londynie. Wymayo 
to od drugie) strony trudnych 
i niepopularnych decyzji, które 
jednak ulofwilyby Worszawie
awans gospodarczy, przydatny

co W -.polskich 
Ostaszkowie 1

■ więzionych w
Starobielsku

trudno - jest mówić o prawdzi­
wej poprawie stosunków między
naszymi państwami. Oelosz: ie
prawdy o dramacie katyftskim
stanowi zarazem ipcł \v5^rv-
godności 'przemian zachodzących 
w ZSRR.

Od Scimu i Senatu Rzeczy­
pospolitej Polskiej oc7-cku.jemv 
potępienia tej skrywanej i prze­
milczanej od pól wieku zbrod'h.

wie i Starobielryku. Drjeń P 
ywletril^' d,990 roku ogłaszamy 

“ pnicnrj Panuęcl

urągającej wszelkim nonriorn
moralnym 1 prawnym cywilizo­

i Europie, bo służący jej t)e- 
dnoczeniu i stabilizacji.

Są w Waszyngtonie poHipei/ 
dostrzegający, iż łatwiej jest, 
powiedzmy, spojrzeć ■ przez pal­
ce na cześć dawnych polskich 
zobowiązań, niż mnożyć nowe 
za pomocą daitzj/ch leredj/tiiiO. 
Ci partnerzy gotowi «ą rozma­
wiać konkretnie o programie 
redukcji, szukać odpowiedzi na 
pytania ile i kiedy sfcreilać. 
Polscy gospodarze zasfepey le- 
kretorzo eianii USA na pewno 
zechcą liczyć ni ich umieJeino- 
<ei przekonyioanla ł perswazji.

wanych społeczeństw. (PAPl RYSZARD BA1QKOW1CZ0



Kilkanaście kilometrów
skradzionej historii

Decyzję o losie CeotrałnegoW Centralnym Archiwum KC 
PZPR akta UJ Partll gajmują 
12 kłłomelróiw pólek. Są tam 
taikże archiwa Armii Krajowej, 
Narodowych SU Zbrojnych, De­
legatury Rządu RP na Kraj 
czy wcześniejsze dotyczące hi- 
ilorU ruchu robotnicnego I lu­
dowego. W partyjnym archiwum 
niedostępne dla historyków sto­
ją (Jeśli Jeszcze stoją) materia­
ły o dziejach najnowszych — 
tam właśnie można się spodzie­
wać rozwiązania zagadki Fun­
duszu Obrony Narodowej.

44. artykuł Ustawy o naro­
dowym, zasobie archiwalnym (z 
1963 r.) mówi wyraźnie, że z 
chwilą ustania działalności par-

demokraoji RIP, które 10 lutego 
odtwdadcayly, że oddadzą tylko 
zbiory nie nadające się do za­
trzymania w powołanym przez 
siebie Centralnym Archiwum 
Lewicy Polskiej Oakie są kry­
teria „iwyitworzenla” dokumen­
tu przez lewicę w uchwale nie

Archtwum KC PZPR podejmie 
do 30 marca łbomląja rządowa 
— o Jej slanowteku w tej ^ra-
wie, a przede wszyWilcInn,
dzi alaniach

o
zalbeop teczajacjpoh

podamo), SdlHP suicceeorka
PZHR — zatpomnlala także, że 
dokumenty z czasów, gdy ,ipaA- 
stiwo 1 partia były Jo<łnoóclą”Bą
przede iwszyatfclm 
pażWtrwowymL

arohjiwaml

to lutaro o oatrefamlaatoiwe
leliiiimliiiiimitle t praekazaole

tu politycmcj jeij materiały ar-
chiwalne staja sio wlaanońcia
pańebwa — jp^egają przeka­
zaniu do właściwej jednostki 
państwowej sieci arctoiiwaihiej 
wskamnej decyzją Naczelnego 
Dyrelotora Archiwów. Państwo- 
wyich”j
Djfreklor nie ma jasności

IPapiR rozwląizała się Ul stycz­
nia 1 tegoż dnia, zgośłnle z u- 
starwą, jej archiwum stało alę 
własnością państwa. Dyrektor 
Ajrchiwów Baństwowych, prod. 
Marian WoJclechowskŁ, nie wy­
dał Jednak decyzji o przejęciu 
archiwum. Uwatża, że uat^o- 
wy zaipia Jest niejasny 1 wy­
maga dodatkowych rozporzą­
dzeń ‘wyikonaiwczyoh, Zaq>ewne 
ich brak nie pozwolił mu tak­
że uipomnleć się, przed rozwią- 
zanlam BZIHR, o inne „nie wy­
tworzone" przez nią archiwa, 
znajduijąoe się w Jej posiada­
niu.
Dyrektor ulega argumentom

Do niedawna iprzekonywał 
tównież dyrektora Wojcledhow- 
akiego argument władz Socjal-

BRoleczeństwu całego itbloni ar- 
cłrtwum KC wyMąpUa do ml- 
ntotra laicka MabniMa „Sołl- 
damodć" anifatwlstów. Podobny 
apel wydało tO lutego Polskie 
Torwaezyatwo Ulatorycene — w 
liście podpisanym pracz prot. 
Aoadraeja AłneoRiela prosił m. In. 
o „dopUnowaoK aby archiwa 
bylcj PZPR nie uległy uszczup­
leniu". Historycy, wbrew cpLnld 
dyreUotara Wójclechowoklogo, u- 
waiżają, ic naleij naltysimiast 
przejąć całą kolekcję i nie prze­
nosić jej do innego budynku — 
{wszelkie reonganiizaioje 1 przo- 
miesaczanie zbiorów opóźnia, 
często o wiele lat, pełne Ich u­
dostępnienie, a nieraz powoduje 
znilszczenle 1 ubytki w zaeóbie”. 
Dyrektor powołuje komisję

Dyrektor Wojcleobowokl po- 
wolial komilsję i(w jej skład 
po interwencj l JSoOdidąiraoócl" 
wlszedl pnod. Ryszard Holzer), 
która mazająć się archiwum 
byłej B2P1R. ,iPo co komtoja
nadtzorująoa podział archiwum, 
skoro wszyscy, z wyjątkiem 
GdBiP, uwalżająu (łzleienle 
zbiorów byłoby łamaniem pra- 

pyta JSoOiidiamiość" ar-WA"
cMwilstów.

żblory, nic dótychczaa nie sły­
chać!
Dyrektor rozmawia 
i przyznoje

Bezcenne materiały żródliowe, 
z najnowszej hlBloriii PoHekL 
znajdiuiją się także w partyjnych 
archlwaioh wojowódriklch. .Kie­
rownictwo SdBiP nie panuje najl 
sytuacją w terenie — przyznał 
w rozmowie z nami dyrektor 
Wójcleobowekl. On i podlegli 
mu dyrektorzy archiwów woje­
wódzkich o niszczeniu I wywo­
żeniu dókutnetAów w Gdańsku 
I Wrocławiu Cpo taterwenojl 
prokuratorów archiwa zostały 
zatplombowwne) dowliadywail się 
Z gazet Z poznańskiego KW 
pocięte dolDuinenlty vyimtoo.o 
Jeszcze tydzień temu.
Deqriję wyda minister

IPo hrtterwoncjl mlnletra edu­
kacji narodowe), Henryka Sam­
sonowicza ftMidleeaJą mu archi­
wa państwowe) minister Jacek 
AmbrozlaR ma w Da*liłBayoh 
dniach wydań decyzję p sabez- 
pleraenln wszystkich wójewóds- 
kłch arahiwów PZI*.

Do archiwów państwowych 
nie dotarła Jeszcze lwia część 
dakumcintów „wyipożyczanych do 
celów operacyjnych" Cenitralne- 
mu Archiwum MSW oraz ar­
chiwom wojewódzkira tęgo re­
sortu. Wilele akt — choćby ar­
chiwa ,>5olddaimoó(ń" w stanie 
wojennyim — traitlało tam boz- 
pośrednlo. O nie równtcś ów­
cześni (obecnij dyrektorzy ar­
chiwów państwowych zapom­
nieli się upomnieć.

Stanisław TDRNAU

Wywiad Wałęsy dla telewizji francuskiej wlsko. tym I 
wolność. Szef

bardziej traci się 
' państwa jest

PolsRa nigdy niebyła knmnnistyczna...
w dużym stopniu dopomogły 

PARYŻ (PAP), Pierwszy ................... “

skrępowany swą pracą, obowiąz­
kami. odpowiedzialnością. Niko­
mu więc nie życzy takiej fun­
kcji. Nie znaczy to oczywiście. 
ż,e przewodniczący ..Solidarno-

program francusklej telewizii
nadal w piątek późnym wie-
czorem obszerny, blisko go-

mu w tyra < 
prostu miałem 
wielokrotnie

okollcznoścl. ..Po 
1 tę szansę, że 
anajdowalem się

ści” uchyliłby SIĘ od przyjĘ-

dzinny wywiad z Lechem Wa-
lesą. Byl on gościem znanej
audycjl Patricka Sabatier „A 
jeśli powiemy sobie wszystko".

Przewodniczący „Solidarno-
ści” uważa siebie za ..anlybo- 
hatera” — za człowieka, który 
wprawdzie wiele dokonał 1 któ­
rego nazywa się nieraz ..wy-

rve właściwym czasie, we wła­
ściwym miejscu. Kjedy już ze­
brano 99 centów i kiedy bra­
kowało ostatniego centa, aby 
byt cały dolar — stawałem alę 
tym ostatnim centem”.

Zapytany, czy chciałby zostać 
prezydentem. Lech Wałęsa od-

cia stanowiska prezydenta, gdy­
by wymagał tego interes Polski 
i gdyby opatrzność powierzyła 
mu takie zadanie. Sam nie be-
dzie jednak o to zabiegać.
Zresztą o wszystkim zadecydu­
je społeczeństwo.

Zastanawiając (is nad przy-
czynami upadku; komunizmu
w Polsce Lech Wałęsa dochodzi

powiedział,

zwołicielem środkowej Euro-
takich

że nie ma wcale
zamiarów, bo pragnie

do
władzy

wniosku.
zgubił

że to monopol 
1 komunistósy.

py", ale który sam uważa, że
pozostać człowiekiem wolnym. 
Im wyższe zajmuje się stano-

..Polska nigdy nie była komu­
nistyczna. ant też nią nie bę­
dzie. 7
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Przedmieście
imperium

Wywiad dla „Tygodnika Solidarność” 
z ALAINEM BESANCONEM
— francuskim filozofem o światowej sławie, 
jednym z najwybitniejszych znawców 
systemu sowieckiego

— If' roku opublikował Pan w „Com- 
mentaire ” instrukcję dla dyplomatów, w której 
stwierdzi! Pan, że najlepszym dyplomatą fran­
cuskim w krajach Vl’scbodu byłby człowiek 
bardzo stary i bardzo zmęczony, któremu me 
chce sif wychodzić z ambasady, i który co 
najiiyzej czytuje miejscową prasę. Czy pod­
trzymuje Pan tę opinię dzisiaj?

— Bardziej niż kiedykolwiek. Największym 
grzechem dyplomacji francuskiej wobec bloku 
wschodniego jest nadmierna aktywność, a pny 
rym pycha, ignorancja i nieskuteczność. Fran­
cuscy dyplomaci szalenie pragną traktować 
kraje Wschodu, a zwłaszcza Związek Sowiecki, 
jako normalnych partnerów i z różnych wzglę­
dów nic przyjmują do wiadomości, że mają do 
czynienia z imperium, które również dzisiaj 
stosuje te same, acz ulepszone, metody polity­
czne I którego cele pozostają niezmienne. Za­
wzięta konieczność działania, organizowania 
konferencji, zawierania układów i pertraktowa­
nia, kończyła się zawsze i kończy również 
dzisiaj dokładnie rym samym, czyli wysyłaniem 
do Rosji rowarów, a następnie pieniędzy na ich 
zakup Wymiana naukowa i kulturalna tak 
samo dzisiaj, jak i kiedyś służy wyłącznie nieod­
płatnemu przekazywaniu Rosji nowoczesnych 
technologii — żc się tak delikatnie wyrażę. 
Leniwy i bierny dyplomata pomniejszałby te 
straty. Nic się w rych sprawach nie zmieniło.

— Czy to samo zalecałby Pan w stosunku do 
dzisiejszej Polski?

— Żaden z krajów Europy Wschodniej nie 
wyszedł formalnie z komunizmu, a Polska jest 
tego najlepszym przykładem. Wszelkie rozmo­
wy dyplomatyczne odbywają się z rymi samymi 
ludźmi, skład polskich delegacji dyplomatycz­
nych pozostaje ten sam, co dawniej. Jedyną 
nowością jest fakt, że na czele tych delegacji 
pojawia się nie-komunista, człowiek związany 
z opozycją. Ale, jak twierdzą pnytomni ludzie 
z Quai d’Orsay, przewodnicrwo nic-komunisty 
ułarwia po prostu pracę komunistom, czyni ich 
bardziej wiarygodnymi. Według tych samych 
źródeł podobnie dzieje się z wywiadem i róż­
nymi lajnymi służbami. Działają w nie zmie­
rzonym składzie, a ich aktywność raczej wzrasta 
niż tn^ew

— Czego najbardziej obawia się francuska 
klasa polityczna jeśli chodzi o zmiany na 
Wschodzie'

Jest ona w stosunku do Wschodu głęboko 
-'warywna. Popierała Gierka, popierała

jedność Związku Sowieckiego, ale równocześ­
nie zmienić aparycję pozostałych krajów Euro­
py Wschodniej. Być może dowiemy się kiedyś, 
komu w tej rozmowie na czym najbardziej 
zależało. Jeżeli dla Zachodu jest to układ dość 
wygodny, to dla Wschodu jest.on bardzo wygo­
dny. Liberalizując swych satelitów, Gorba­
czow' kupuje sobie bilet wstępu do Europy 
Zachodniej. Jednocześnie jasne jest, że procesu 
liberalizacji nie zamierza wypuścić spod kont­
roli, czyniąc go w miarę możliwości jak najbar­
dziej iluzorycznym. Czy te plany się powiodą 
— trudno powiedzieć, bo zależy to od bardzo 
wielu rzeczy. Moim zdaniem, najlepiej udaje 
mu się to w Polsce, która w wyniku takich a nic 
innych działań opozycji, zdemokratyzowana 
jest w sposób bardzo właśnie iluzoryczny.

— Czy mam rozumieć, że neguje Pan spon­
taniczność procesu zmian w Europie Wschod­
niej, a przywódców opozycyjnych ustawia Pan 
w roli nieświadomych wykonawców woli im­
perialnej?

— Nic neguję autentyczności ruchów społe­
cznych, zwłaszcza w Polsce. W powszechnej 
opinii uchodzi ona, i słusznie, za kraj, który 
zapoczątkował autentyczne, antykomunistycz­
ne ruchy społeczne. Czym innym jest natomiast 
późniejsza taktyka opozycji. Trudno powie­
dzieć; czy jest to takryka świadoma realiów, czy 
nic, ale w każdym razie, moim zdaniem, błędna 
i zgubna. Mam wrażenie, żc od początku poli­
tyka Solidarności i Kościoła kieruje się na­
dzieją, żc będzie można uniknąć walki politycz­
nej. Nie mam tu na myśli powstania, lecz walkę 

, polityczną zmierzającą do jasno określonych 
celów, czyli do wolności i niepodległości. 
Tymczasem zapanowała zgodność między na 
wpół skruszonymi komunistami, Kościołem 
i Solidarnością, która zresztą reprezentuje tylko 
część społeczeństwa polskiego, żc proces zmian 
należy wyhamować. Pannerzy tej ugody pro­
wadzą dyskretną, gabinetową politykę, która 
— moim zdaniem — jest utopijna i zgubna dla 
Polski. Społeczeństwo polskie pozbawione jas­
nych i precyzyjnych celów nic mobilizuje się. 
Nastąpił podział między antystalinistami i an- 
lykomunistami; antykomuniści zostali odrzu-
ceni nu margines; antystaliniści natomiast go­
dzą się na reżim komunistyczny, jczdi nic 
wykazuje oii cech sialiiuzmu. Obawiam się żc

nic

lu 
kon

'• p<^pierab Ceiusescu — do samego
I dni, dłużej nawetniź Rosjanie V'ynj- 

! ; .;2ncgo lęku przed rozpadem im-/

p-.riufT, yrwicckiegu na pojzczcgólnc narody, 
bo to może d^/prowadzić do wojny i chaosu. 
Gorbaczow oczywiście robi co może. bv im 
sirach podtrzymać ‘i'ic wiemy, co zosralo

,s r.i .Mak.i/'. by< może okaze się,
z< rmed/y FSi^m < Gorbaczowem zapanowała 
'.^rkowita zgodność pf>glądow. należy uirzymać

przywódcy polnyczni będą coraz bardziej 
Iowani. że iracą kontakt z tym, czego Polacy 
najbardziej pragną j tym samym Polska
mozc w koleiną rozpacz.

Nie inożnu jednak ukryć,

iz.u-

wpaść

zc wplvwy
parn, komun,mycznc], diw powoli, m jednak 
malen Onrozność działania może wymkać,
(.łmc njc mu^i, / obanj- bard/o
pr,gm,,ynnci. iddi odrwci apar,, 
pnn„w„wy. k,^ry „k, c,y i„„y 
,■ .i-w, współpracami , knmuim-

tam,, to n,c zna/dzic się ich zastępców. Ono 
cja ma działaczy, ale me ma tidminisiraiotó^, 
którzy — jacykoiwiek by byli — m u, 
hwej sytuacji gospodarczej są najbardzt. 
Polsce potrzebni.

— Takie rozumowanie to śmieszna konsek- 
wcncja odwrócenia stosunku między ckonotn ' 
a polityką, typoivo marksi2u)ąca,zkiórej najba^ 
dziej korzysta właśnie partia komunistyczna 
Jest to dokładnie to, o ćo grają Gorbaczow 
1 Jaruzelski. Kiedyś głównym elementem rzą­
dzenia był strach przed terrorem, teraz ma h)x to 
strach przed zmianami. Partia komunistyczna 
— niezależnie od tego, jak się dzisiaj nazywa 
— głosi proste i, jak się okazuje, skuieczrfe hasło 
po nas nastąpi chaos. I przykro jest widzieć 
Wałęsę, Geremka czy Glempa poddających się 
temu strachowi. Od dziesięciu lat słyszę, choćby 
od Michnika czy Modzelewskiego, żc partia 
komunistyczna zanika, powoli, ale sysicmaiycz- 
nie. Otóż rnamy dowody, żc tak wcale nie jest. 
Ponadto Solidarność robi wszystko, co możliwe, 
by ją ratować, by ją utrzymać przy władzy, 
nawet głosując na nią, gdy okazuje się to nie­
zbędne. Przekonanie o dyspozycyjności admini-' 
stracji niezależnie od rozkazodawcy jest, moim 
zdaniem, całkowici4 błędne, dzięki takiemu ira-
ktowaniu spraw państwowych partia komunis­
tyczna utrzymuje się de/acroprzy władzy.

— Prosię o dowody.
— O subwencje, pożyczki i pomoc wysiępu-
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jc teraz nie partia komunistyczna, lecz Solidar­
ność Polska nigdy nic wejdzie do wspólnoty 
zachodniej, jeżeli będzie postępowała w ten 
sposób Kluczem do rozwoju są zmiany polity­
czne, a nie ekonomiczne. Najpierw należy 
stworzyć rzeczywistą demokrację, bo tylko 
w warunkach demokracji pieniądz staje się 
pieniądzem. Z zachodniego punktu widzenia 
dzisiejsze pożyczki dla Polski to są dokładnie le 
same pożyczki, co dawniej i niczego tu mc 
zmienia fakt, ze występuje o nic Solidarność, 
a rząd polski ogłasza radykalny program uzdro­
wienia gospodarki. Proszę zrozumieć, że są to 
ciągle, tak jak zwykle, rozmowy między rząda­
mi, a nie między ludźmi interesu, Rządy za­
chodnie chętnie się na te pożyczki godzą, bo 
w oczacłi opinii publicznej podtrzymują tym 
samym ruchy wolnościowe, a w rzeczywistości 
utrzymują stary i sprawdzony układ, który 

gwarantuje ciszę i spokój. Dla każdego normal­
nego ekonomisty jest jasne, że Polska nic jest 
w stanie spłacić swoich długów, dopóki kiedyś,
w przyszłości nic stanic się normalnym krajem- 
l dla każdego ekonomisty jest jasne, zc obecne 
pożyczki to po prostu tradycyjny haracz, któ­
rym obciążeni są zachodni podatnicy w zamian 
za poczucie własnej pewności spełnienia miS)' 
humanitarnej. Wszystkie te pieniądze w żwen 
sposób nie przybliżają Polski do Zachodu 
Piątego też uważam, że aktualny rozwój 
rżeń w Polsce-służy i Zachodowi, i Związkowi 
Radzieckiemu, ale na pewno nie pańskiemu 

krajowi, Polska jest w tej chwili 
eleganckim przedmieściem imperium, 
z upodobaniem prezentuje na Zachodzie 
baczow: zmiany się przecież dokonują,
kił odbywa się spokojnie i Polska sama z 5ic«e
współpracuje zgodnie ze Związkiem Sowi 
kim. Dla wszystkich sytuacja idealna, *■

Polski. .
- Według wielu opinii sponkamd*^^ 

Polsce, nawet z na/bardzicj
sobie ugrupowań, Polska musi sif lici^y'' [ ■

leźć sposób na wspólisinienie 
bliższymi sąsiadami. Mam na
problem niemiecki.

H'
■nli-ł

ł-zije

jnCiSkO
— Rzeczywiście, obecna polityka łUt-\ 

zdominowana jest przez problem nic^ 
Sądzę, że Gorbaczow noniosł na ly”' P* .

.. ....... -„nr niP’

,ie*i

pe^vną porażkę: sprzedał Niemcy za ” 

niż zaiiierzal Przypuszczam, zi: 
sunku do innych krajów Europy
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cd Polski jcM wolność pnhiycziu. a nic ekonomi- 
czna.

cbci.l1 zliberalizować NRD, by zapłacić kolejną 
ratę /a bilet wsfępu do Europy. Wymienił 
Honeckera przy pomocy STASI.alc nie przewi­
dział aż takiego wybuchu ruchów społecznych, 
które doprowadziły do zaliczenia na konto tej 
raiy tównioż muru berlińskiego. Mur berliński 
miał być sprzedany trochę później i za wyższą 
cenę. To się nie udało. Jednakże perspektywa 
zjednoczenia Niemiec jest dla Związku Radziec­
kiego w sumie korzystna. Pozwała mu na pewną 
grę w siosunku do Prancji, Anglii i Polski. 
W stosunku do Francji będzie wywoływał ducha 
wielkich Niemiec rozrzewniając się równocześ-

— Mtebał Heller twierdzi, że ZoI.icy iuż 
teraz czui:j się wolni, a mimo to nie chai 
pracować, ho jako społeczeństwo zbyt zso- 
wieiyzowani, by z dnia na dzień zmienić sw;) 
mentalność na wysoce konstiiiktywni).

— Polacy mają poczucie wolności osobistej, 
gdyż nic ma juz terroru. Prawic całkowita jest 

wolność słowa, prawic całkowita jest wolność 
podróżowania, lepiej przestrzegane są prawa 
cywilne — to fakt Ale Polacy ciągle nic mają 
poczucia wolności ob5'\vaiclskicj A bez tego

nic nad tradycjami aliansu rosyjsko-fran-
cuskicgo; w stosunku do Anglii będzie straszył
mocarstwem kontynentalnym, którego dyplo­
macja angielska nigdy nic mogła ścier pięć; Pol-

>-
i-

skę natomiast będzie straszy! odebraniem tery­
toriów zajętych przez nią pod koniec wojny.

— Przypomina to „zimowe plany" siedem­
nastowiecznych strategów.

— Myślę,żcdwudziesiowiecznycli również. 
1 pierwszym krajem, który poddajc się temu 
planowi, jest właśnie Polska. Jest jasne, żc 
kieruje się ona dzisiaj koncepcjami Dmows­
kiego, czyli nieufnością w stosunku do Nie­
miec Wc wszystkich sprawach międzynarodo­
wych glosuje razem z ZSRR. Węgry i Czecho­
słowacja zażądały jasno wycofania wojsk sowie­
ckich zc swych krajów. Polska tego nie zrobiła. 
Głosowała również z^ utrzymaniem RWPG, 
czyli zgodnie z wolą Rosjan i odwroinie niz 
właśnie Węgry czy Czechosłowacja. Można 
z tego wyprowadzić wniosek, że Polska jest 
obecnie okupowana za zgodą własnego rządu. 
To stanowisko jest dla mnie dużym zawodem.

— Czy Pana zdaniem Boiska nic ma się czego 
obawiać ze strony zjednoczonych Niemiec.^

— Według mnie znacznie przecenia się nie­
bezpieczeństwo ich z‘jednoczenia. Udział Nie­
miec Zachodnich wobrutach Wspólnoty Euro­
pejskie; wynosi iS".,. Procent ten może wzros­
nąć, gdy RFN zjednoczy się z NRD, ale 
2 drugiej strony może zmaleć, jeżeli do Wspól­
noty zaczną przybliżać się takie kraje, jak 
Polska, Węgry czy Czechosłowacja. Zatem ani 
ekonomicznie, ani demograficznie Niemcy nic 
zdominowałyby Europy. Dzisiejszy poziom ży­
cia i technologii wc Wspólnocie są absołumie 
porównywalne. Poza rym nie należy się mylić 
co do nieprzyjaciela. Wszystkie wielkie narody 
miale chwile swej wielkości militarnej nż do 
dnia, w którym zostały pobite; dotyczy to 
również Polski Cały wiek XIX to obaw a przed 
zagrożeniem francuskim; tymczascin po Wa- 
lerłoo Francja była już militarnie wypalona. To 
samo stało się z Niemcami w (945 roku. Jest to 
dzisiaj jeden z najmniej militarystycznych kra­
jów świata — być może nawet zbyt niało 
milnarystyczny. Polska nic powinna się zatem 
obawiać zagrożenia niemieckiego, bo ten strach 
utrzymuje ją w stanic ciągłego niedorozwoju, 
odgrywania peryferyjnej roli w Europie, usta­
wiania się w roli podrzędnego kraju, który nie 
może inaczej istnieć niż tylko w koalicji z jakimś 
wielkim sąsiadem. Czasy tego typu układów już 
minęły, a dzisiejsza polityka polska zdaje się 
tego w ogóle nie dostrzegać.

— U podstaw tego zaściankowego trądy-
cjonalizmu może leżeć skądimid słuszne prze-*_
konanie o decydującej roli bogactwa ekonomi­
cznego. Polska iest zbyt biedna, by odgrywać 
poważną rob;, łv Europie. J co za tym idzie, 
należy się najpierw w spokoju, łv zgodzie i ewo­
lucyjnie wzbogacić.

— Nadzieja, żc Polacy zaczną cntuzjastycz-
nie i racjonalnie pracować bez poczucia niezaie
żnoścj i wolności, jest katastrofalnie iluzorycz­
na. Jeszcze raz powtarzam: kluczem do rozwoju

trudno mówić z kolei o poczuciu odpowie 
dzialności za losy krAju. Można wmawiać Pola-

»_
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kom, żc żyją w kraju postkomunistycznym czy 
postlotalitarnym, ale dopóki nie będą się czuli 
w głębi duszy obywatelami, dopóty nie ma co 
mówić o rzeczywistym społeczeństwie obywa­
telskim. Tę zmianę nastawienia mogą przynieść 
tylko całkowicie wolne wybory. 1 myślę, że 
w tej kwestii całkowicie zgadzam się z Micha­
łem Hellerem.

— Jednakże obećny rząd polski, według 
wielu wiarygodnych sondaży, cieszy się dużą 
dozą zaufania.

— Kredyl zaufania musi być dość duży, bo 
W' innym wypadku nic ma się już przeciwko 
komu buntować. I jeżeli Solidarność ten fakt 
wykorzystuje, to popełnia moim zdaniem bar­
dzo duży błąd. Porozumienie z komunistami
nastąpilo kosztem jasnych propozycji dla społe­
czeństwa. Za tę niechęć do tworzenia normal-I-
nego życia politycznego prędzej czy później 
trzeba będzie drogo zapłacić. W Polsce zaryso­
wuje się trwały sojusz solidarnosciowo-komu- 
nisiyczny. Jedni drugim stają się coraz bardziej 
niezbędni. Powstało coś, co nazwałbym po­
dwójną monopartią, podwójną nomenklaturą, 
która doszła do wniosku o wzajemnej niezbęd­
ności. Jedni dla drugich stają się gwarancją 
przetrwania. Jedni i drudzy traktują wolność 
Polski jako ewentualny dar zc strony Związku 
Sowieckiego. Jest to, moim zdaniem, nic do 
przyjęcia dla Polaków znających swoją historię.

— j:\k do tej pory, ce I^nn zresztą potwier­
dza, żaden krainie nyszedlz systemu konturtis- 
tycznego. Zatent dość trudno z tak króikici
perspektywy przcsęd/.ne o słuszności dróg.

Jeżeli zgodzimy się, że wychodzenie z $y
stemu komunistycznego ma dotyczyć również 
Związku Sowieckiego, to naprawdę inalo jest 
społeczeństw, które mogą na ten dłygo oczeki­
wany rozpad wpływać realnie W ZSRR są 
tylko dwa takie narody: Turcy i Ukraińcy 
V(' Europie Wschodniej tylko Polacy. 1 fakt, żc 
Polacy pozosiają tak bardzo w tyle w stosunku 
do mniejszych nacji, jest bardzo niebezpieczny.

— Być ntoźc dopięto teraz okazuje się, że 
kategoria antykomunizniu nie jest kategorią 
uznawaną pttwszeclinie. Ukryte dotychczas 
różnice wewnątrz społeczeństwa mogą się oka­
zać glćwną przeszkodą zmian. Jakie jest Bana 
zdanie o Kościele, który nic jest oricjalnym 
uczestnikiem gry politycznej, a który, co dla 
wszystkich jest w Polsce jasne, wpliwana tę grę 
Ił sposób istotny^

— Dostrzegam bardzo dużą niejasność 
myśleniu polskiego Kościoła — bye może

nicjrisność celową. Kościół nie może nic zauwa­
żać swego niewiarygodnego powodzenia.’Nie 
chodzi mi tu jednak o sprawy duchowe, a raczej 
o klerykalizm, o wpływ na zachowania społecz-
ne. Klerykalizm to według mnie przeswiad-
czenie, że dobro kleru jest równoznaczne z dob-
rem Kościoła, a dobro Kościoła jest równo-
znaczne z dobrem społeczeństwa. Ten właśnie 
klerykalizm bardzo obawia się okcydentałizacji 
społeczeństwa, bardzo obawia się przejęcia 
wartości świata zachodniego, gdzie, jak wiado-

mo, sp'i)e<7cn',two)rsi ralkowK. ic złJiŁyzf)'*ane, 
Kukcioł nosi się skromnie, a wiara jest pr/wainą 
sprawą każdego człowieka Klerykalizm p^iltki 
szuka więc jakiejś łrzcciej drogi międy Irapiializ- 
mem a socjalizmnn. Jest to, jak na razie, po­
szukiwanie bczskuicczne i obawiam się, ze ułrie 
pozostanie Ntc zmienia to lednak faktu, że 
w aktualnym stanic rzeczy Kościół polski wpły­
wa hamująco na proces reform demokratycz­
nych Wygłasza jedynie górnolotne i napuszone 
deklaracje o porządku świata i porządku społecz­
nym. W żaden sposób jednak nic można zastąpić 
walki politycznej procesjami religijnymi 
W ogóle jestem wściekły na liczbę błędów poli­
tycznych. które obserwuję w Polsce,..

rozmawia! ANDRZEJ W. WRÓBLEWSKI 
(współpkaca: Zofia Różankowska) 

Paryż, luty 1990

■) Ouai d'Ofsay
sterstwa Spraw Zagranicznych
• ł

siedziba francuskiego Mmi

) Michał Heller — historyk i politolog rosyj-I-
ski, wykładowca na paryskiej Sorbonie; wywiad 
z nim ukazał się w ..TS’ 1 (68), 5 stycznia 1990 r

tys. członków

SoIRP narzeka 
na szykany

(P) (Informacja
Przedstawiciele
Socjaldemokracji RP 
sander Kwaśniewski,

własn&b
kierownictwa

Alek- 
Leszek

Miller I Wiesław Huszcza po­
informowali 5 bm. dziennika­
rzy. że partia ta liczy obecnie 
ok. 47 tys, członków. Dominu­
ją w niej osoby w wieku 35—45
lat. w w’iąks30Ści są to byli
członkowie PZPR.

W związku z licznymi syg-
nałami, że wiele osób repre-
zenttijących lewicowe pcgJądy,
wśród nich byli
PZPR, spotykają się ' z

członKjwie
tego

powodu z szykanami w miej­
scu pracy i zamieszkania, SdRP 
uznaje takie fakty za' niedo-
puszczalne. Mogą one —— zda-
niem A. Kwaśniewskiego — 
prowadzić do zastąpienia, jed­
nej nomenklatury, inną, pow­
stania nowego monopolu poli­
tycznego. Partia deklaruje się
bronić interesów osób szyka-
nowanych i prześladowanych.

SdRP gotowa jest przekazać 
Archiwum Państwowemu część
zasobów archiwalnych. b. KC
PZPR, które nie dotyczą lewi­
cy. (L. Miller uważa jednak, 
że może to być niewygodne dla 
niektórych przedstawicieli obec-
nej władzy...).
przekazać na inne

Chce także 
potrzeby

około potowy obiektów wybu-
cowanych z funduszy 

’ h. (rnrh)
partyj’

9
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Najdziwni©jsza sprawa w historii polskiej żeglugi
TERESA BOCHWIC

Za tych,
Pani C. poświęciła się śledztwu. Od 

samego początku było wiele niejasności. 
Dlaczego kapitan kazał zrobić szczepienia 
chorób tropikalnych, choć statek płynął 
tylko do Salonik? Dlaczego radio Szczecin 
miało podobno zakaz informowania 
o "Kronosie”? Jak to było j sygnałami 
SOS, słyszał je radiotelegrafista "Mielca” 
5 marca, czy nie słyszał? Dlaczego nikt nie 
alarmował polskich statków na Biskejach? 
Dlaczego Morska Agencja w Szczecinie, 
pośrednicząca w zaangażowaniu polskich 
marynarzy, nie chce pokazać stałego kon­
traktu z agentem, dysponującym stat­
kiem, panem Yeiosem z Londynu? Kto 
właściwie jest armatorem statku —miesz­
kaniec wysp Bahama, rtieznany Liberyj- 
czyk, Velos, Grecy, czy może Polak, pan 
Chlebko, i jaką ten ostatni odgrywa rolę 
w tej historii? Czy statek naprawdę wiózł 
tylko stal? Dlaczego nie doszły listy wy­
siane pocztą kapitańską, a zwykłą doszły? 
Dlaczego w Antwerpii, tuż przed zaginię­
ciem statku, odbył się zjazd wszystkich 
armatorów i agentów, korzystających ze 
statku? Dlaczego statek, który ukrył się 
w Plymouth przed sztormem, dostał pole­
cenie wyjścia w morze? Czy naprawdę tak 
trudno odnaleźć polskich marynarzy, któ­
rzy cumowali obok przez dwa dni i być 
może mogliby udzielić odpowiedzi na to 
ostatnie pytanie?

Jeden z mężów powiedział przed odjaz­
dem, że ten statek już nie wróci do Szcze­
cina. Co wiedział? Dlaczego załogi nie 
poinformowano, że kapitan statku jest 
Grekiem? Morska Agencja określała sta­
tek jako "anglika", a większość Polaków 
nie zdecydowałaby się na rejs, ponieważ 
Grecy znani są z kombinatorstwa.

Dlaczego MSZ nie odpowiada od marca 
1989 r. na żaden list od żon marynarzy?

Trzynastego lutego 1989 roku (O Boże 
— płaczą żony — czy nąprawd^ musieł 
wypływać erzynastegó?') „Kronos" zala- 
dowałwGdyni 18 tys. ton szyn stalowych. 
Kapitana Czyżewskiego z Portu Hand­
lowego, który bardzo wysoko ocenił stan 
statku, zdziwiło tylko, że towar masowy 
i niebezpieczny przewozi się typowym 
drobnicowcem. Cały ładunek sięgał zaled­
wie 2 m powyżej stępki, to powoduje 
szybki powrót statku z przechyłów, silne 
przeciążenia bun, możliwość zerwania się 
mocowań i przesuwania ładunku. Gdy 
ładunkiem tym są góry stali, lepiej nic 
myśleć... Z podobnego powodu parę lat 
temu zatonął "Busko Zdrój".

Zony mają więcej dowodów na to, że 
marynarze są żywi. Na lubelskim zjeździć 
radiestetów, na który pojechała siostra 
kucharza okrętowego, wszyscy zgodnie 
orzekli, żc marynarze żyją, choć nie mogą 
dać znsf o sobie, są odizolowani przez
grupę mężczyzn w dorzeczu Amazonki.
ak d;(d/4 wionna

W His/pdH 
klofd fKJri>ii łzt.

/meszka jasnowidząca,
I ’ /;tf;ifiif,ncgo alpinistę; byl

w r V pan;! Kl'.( iuy, moźc napi-
_. . . ' ’ . . ...sac do niry., /r.o/f Gna ith odnajdzie...?

Pani H Dl'. '_h'.
I sobą 5

■'lę |uź żyć. Ma 25 lat 
'CŚIj*rgo tnalżeństwa.

CO na morzu
w oczach. NawetNie sypia, marnieje 

konieczność wychowywania synka nic
może utrzymać w niej ochoty do życia.

Morska Agencja i M.SZ powiadomiły 
agentów PLO i polskie placówki dyp­
lomatyczne w Portugalii, Hiszpanii •t
Francji. Na wyraźne żądanie żon maryna­
rzy, które urządziły niemal strajk okupa­
cyjny biur Agencji, zawiadomiono rów­
nież ambasadę w Rabacie. MSZ wystąpiło 
do armatora z prośbą o raport z poszuki­
wań. Bez rezultatu.

W dzień po zakończeniu poszukiwań 
Morska Agencja złożyła żonom maryna­
rzy kondolencje i przekazała wspólczujący 
list Velosa. Uznały to za afront i sugestię, 
że mężowie nie żyją. Od tej pory zaczęły 
szukać same.

To najdziwniejsza sprawa w historii 
polskiej żeglugi — zgodnie twierdzą fa­
chowcy z Morskiej Agencji, a także Jerzy 
Vonau z Wydziału Bezpieczeństwa Żeg­
lugi Ministerstwa Transportu, ten sam, 
który odnalazł marynarzy z "Krzywous­
tego”. Nieprawdopodobne, żeby statek 
zniknął tak zupełnie bez śladu, i to na 
jednym z najbardziej uczęszczanych szla­
ków świattf. Z zatopionego wypływają 
szczątki i ciała, pożar zostawia ślady, po­
rywacze też przeważnie czegoś chcą 
i w końcu się odzywają.

Sprawa wygląda dziwnie. Ten sam ka­
pitan grecki, pracujący dla Velosa, parę lat 
temu ściągnął na mieliznę statek z herbatą, 
która się zamoczyła. Firma wzięła od­
szkodowanie i za statek, i za ładunek.

Kapitan grecki, Chris Papadopulos 
wraz z 19 polskimi marynarzami zawinął 
21 lutego do Antwerpii. Tam odbyło się 
słynne spotkanie armatorów, stamtąd też 
przekazano listy, które nigdy nic doszły. 
Zapowiedziano sztorm, jeden z najsilniej­
szych w tym stuleciu sztormów w tej 
okolicy. 26 lutego kapitan statku połączył 
się przez radiotelefon z żoną w Atenach. 
Tu są brzegi skalistC} płyniemy na otwarte 
morze. Był to ostatni kontakt ze statkiem. 
Tego dnia na Biskajafh, gdzie znajdował 
się "Kronos", utonęło 5 innych statków. 
Wyłowiono marynarzy żywych i mart­
wych, bagaże, deski, elementy takiclunku. 
Nic nie pochodziło z "Kronosa".

27 lutego sztorm ucichł, a po statku nie 
zostało ani śladu.

Przez dwa tygodnie ratownictwa por­
tugalskie i hiszpańskie szukały sutku na
sporym obszarze Atlantyku. Agent Velos 
— co jest zupełnie niespotykane — wyna­
jął na cały dzień samolot poszukiwawczy.
Londyńskie gazety przypomniały też, że 
firma Vclos ma iuż jeden czy dwa podobne 
wypadki na swoim koncie. Morska Agen­
cja w Szczecinie — jak twierdzg żony 
marynarzy — była o tym poinformowa—p«nlormowana, dlaczego więc zgodziła się wynająć pol­
skich marynarzy takiemu. . ------------ agentowi? Po­
nadto poyoc zawsze starannie sprawdza 
armatora .agenta, aby unikngć hochsztap- 
łcrow I nadii7ur *Icrow i nadużyć.

Żon. greckiego kapitana przyjęta z.gi- 

męcie męża ze stoickim spokojem, wyraż- 
CMita, lakby pewna swego

■ ■ I
Zdarza się nieraz, że marynarze znikają 
jakiś czas ze statkiem, potem wracają ^,, 
sporym koniem, a właściciele podejmu^^ 
ubezpieczenie za statek, który przemalo­
wali i sprzedali. Zony polskich marynarzy 
uważają, że mężowie nie narażaliby ich na

na
ze

tyle cierpień — żadne kombinacje nie 
wchodzą w grę.

Zdarza się, że statek nie zdąży nadać 
sygnału SOS, choć "Kronos” miał jed­

nego z najlepszych polskich radiotelcg- 
rafistów. Czy ktokolwiek znałby los załogi 
"Krzywoustego’*, gdyby załoga nic zdą­
żyła wysłać w eter wołania, o ratunek, 
a Erytrcjczykom nic zależałoby na roz­
głosie? W Erytrei od lat siedzi 15 Kubań- 
czyków i 3 radzieckich oficerów — czy 
ktokolwiek wiedziałby o ich losie, gdyby 
nie porwano ich z ziemi, ale ze statku, 
który potem by zatopiono?

Ostatnio żona Greka zawiadomiła Mię­
dzynarodowy Czerwony Krzyż. To naj­
lepsza droga, żeby spenetrować np. wię­
zienia w krajach afrykańskich. Na razie 
brak wieści. Powstaje pytanie — dlaczego 

nikt w Polsce nie zajął się tym z urzędu? 
Dlaczego nie zaalarmowano Interpolu, 
koirwywiadu, misjonarzy, Międzynaro­
dowej Federacji Transportu, amerykańs­
kich związków marynarzy? Amerykanie 
bardzo pomogli w sprawie "Krzywous­
tego".

Szwedzki Klub ubezpieczający statek 
wypłacił żonom zaginionych dziesięcio­
miesięczną pensję, a Morska Agencja szla­
chetnie zrezygnowała z pobrania od tej 
sumy prowizji. Wypłatę Jerzy Vonau 
uważa zresztą za zły znak — zazwyczai 
ubezpieczający chwytają się każdej wąt­
pliwości, żeby zawiesić wypłaty. Nakw- 
loby dawno wystąpić o raport do Szwedz­
kiego Klubu, ale ktoś musialby tozrobk. 
A kobietom nie cho4z) o pieniądze, tyl*o 

o mężów.
Specjaliści uważają, żc statku nie ^0 

sób już odnaleźć. A może dać sobie spo»oi 
ze statkiem i szukać ludzi?

obroniePolska musi występować 
swoich obywateli, gdziekolwiek się mai 
dują. Tym bardziej musi szukać zagiń* 
nych, prowadzić odpowiednie ślcd^f* 
Kiedy stu kilkudziesięciu Amety^^*^ 
uwięziono w Iranie, Stany Zjedno 

zdecydowały się na desant 
wy w tym kraju. Gwałtowna śmiet*^^ 
by jednego obywatela zachodniocurop 
kiego stawia na nogi całą służbę zag^ 

ną jego kraju, to samo dotyczy

w

grożonych czy uwięzionych.
Ści kraiów *iirnn^i«kich właSnyści krajów europejskich własny 
to człowiek specjalnej kategoni- *
szczególnie troszczyć się o niego * 

Pfłiart, ■>, ludźmi k>“F^Polacy są widocznie ludźmi 
drugiej łub dalszych. Kogo 
chodzi, poza rodzinami, czy iyi«
drugiej lub dalszych. Kogo

(t-
ni

cnoazi, poza roflzinami, czy 
święcie 19 zaginionych Polaków'*

Jedno jest pewne — nikt n< 
traktował nas lepiej niż tny uitich 
A na pewno widząc lekceważenie^^ 
obywateli przez polskie władrei

traktował nas

lekceważyć władze innych krtj^*' I



GRECJA
u poniedziałek 5 mar- 

polski ambasador w Ate­
nach wręczył przywódcy No 

Demokracji Constanti- 
_»''Hlt30takl30Wl zaprosze­
nie do odwiedzenia Polski. 
Mitsotakis oświadczył, iż 
postara się z niego sko- 
rzystaó w drugiej połowie 
marca .

I
65-letni Aria Voudou-

ria* wyda-wea 1 redaktor 
naczelny dziennika "Elef- 
theroa Typoe'" zginął w wy­
padku samochodowym na te­
renie Aten w dniu 4-03.90r, 
Hlfrktóre greckie gazety 
sugerują, iż mógł to byó 
wypadek spowodowany celo­
wo ,

praoy.

StowfLrzyszenie Ureo- 
kich Linii Lotniczych Oly- 
mpiC' zapowiada serię 4-go- 
dzlnnych przerw w praoy. 
Strajki mają byó protes­
tem przeciwko niehumanl- 
tai-nej postawie szefa 
Olympio-u, G.Kalenteria.

• • O

soto
Włoch Carlo Piętro Bi- 
został w dniu 6.O3.

aresztovfany na lotnisku v 
Atenach w czasie próby 
wwiezienia na teren Gre- 
cjl 23,t kg haszyszu, Po­
licja znalazła paczkę 
narkotykiem w kies żeni 

z 
ma -

rynarki w ba^gażu wiocha. 
Blsoto powiedział, iż ku­
pił haszysz w Pakistanie 
i miał zamiar sprzedać go 
we Włoszech.

Przewód ni czi^oy Między­
narodowego Komitetu Olim­
pijskiego Juan Antonio la­
ma ran oświadczył ostatnio 
reporterowi telewizji gre­
ckiej, że Grecja Jest naj- 
atrakcyjniejszym z krajów
zaproponowanych do obcho­
dów Olimpiady w Ig96r.Po­
za wszelkimi innymi wzglę­
dami, za tym aby najbliż­
sza olimpiada odbyła się 
w Atenach przemawia argu­
ment, iz sto lat wcześ­
niej, w 1896 roku olimpia­
da odbyła się w tym wła­
śnie mieście.

Innymi kandydatami są; 
Atlanta, Toronto, Melbour­
ne, Manchester i Belgrad.

■‘-'wóch Turków będzie 
sądzonych za próbę sprze­
daży 10 kilogramów hero­
iny na terenie urecjl.

•

■Więźniowie _ _  
nia Korydalos ( znanego

z wiezie-

nasBym Czytelńikom z pop 
rzednlego numeru "Kurie­
ra" ) strajkowali w dniu 
6 marca, ża^aj^ aby cho­
rzy na AIDS pensjonariu­
sze szpitala praebywali 
w oddzielnych oelaoh, Do-
tychozastychozas przebywają oni 
razem z innymi więźniami,
a leczy 8iq loh w tym ss-
rym szpitalu przywięzien-
nyni. w
ni chorzy.

którym leż^ in-

3l-letni policjant 
stał aresztowany w l„1; 
pod zarzutem udzielania

zo-
sohetę

pomooy oudzozlemoom w nle- 
Lęgalnym przyjeżdzie do 
'^heoji. Dimitris BoUzallL. 
-bo tak się nazywa aresa- 

“ przybył w sobotę 
aa lotnisko w Atenaoh i 
oświadczył że bierze oso- 
Olstą odpowledzialnośó za 
wpuszczenie na teren Gre-

s

za

j piosenkaiŁ-
l -1.1)1 Birta. Domniemywa 

policjant jest 
ozionkie(t>ta-..a..-ic,..oz5onkie(t>te za jkl pod ziem 
as'.'- ‘'^'‘^'^nl^oeJ się pomo- 
r ■ nielegalnym przekra­

czaniu granicy Ureoji.

"•J,

W dniu 5 marca Grecji 
była pozbawiona publicz­
nej opieki. lekajrskieJ, 
strajkowali bowiem leka­
rze.

!a

"Greccy lekarze praou- 
jąoy w szpitalach są naj­
gorzej opłacanymi lekarza-
ml w całej Europie"— 
wiedział Georslos Se
iux w cHzej Jiuropie"- po­
wiedział Georglos Sepir- 
giotls, wlceprzewodnlozą^- 
ey Związku lekarzy w Ate­
nach i Pireusie.

My natomiast Już wie-t 
ny, dlaczego jest tak 
marna opieka lekarska w 
publicznych szpitalach.

'<1 dniu 8 marca b.r.
Sławomir Szymański, uro -
dzony w 1 966 roku w Vlał- 
czu, zamordował (przy po­
mocy noża)obywatela grec­
kiego - właściciela skle­
pu futrzarskiego "Eleni".

W dniu sporządzanie t 
tej notatki, a więc w 
dniu morderstwa nie dyspo­
nujemy jeszeze zbyt wielo­
ma informacjami. Wiemy 
tylko,że nasz rodak umó­
wił się z błamiarzem na 
spotkanie w dniu dzislej-
szym. Jutro 9.03.90 r.
miał odLeclefc do Polaki. 
W mlar^ uzyskivrania kolej-
nych Informacji będziemy
JC' podawać w następnychjnu-
merach "Kuriera",

W najbliższym czasie
wzrośnie taryfa za korzy­
stanie z taksówek. ” -Należ-
nosc za pierwszy kilometr 
będzie wynosiła 240 DSS 
(dotyozczas 200), za każ­
dy następny będziemy pła­
cić 34 (dotąd-6)

za każ-

Z kilkudniową wizytą prze­
bywał w tym tygodniu 
Atenach Adam Michnik.

w

lAbójCA
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SiiBSitaSH
. BIURO MATRYMONIALNE POLECA ATRAKCYJNE OFER

JAN STRUMin

odobne ogłoszenia

ZAGRANICZNE. DAJ Ml UCZUCIE,A JA ZAPEWNIE RESZTĄ..*" 
.JESTEM POWAŻNYM PRZEDSIĘBIOflCĄ.POSZUKUJĘ ZGRABNEJ ’ 

BLONDYNKI.CELMATRYMONIALNY.OFERTY KIEROWAĆ..."'

matrymonialne zamie-
szczają z upodobaniem ..Kurier Połski", ..Relaks", i 
szereg innych pism, W podtekście lakonicznych ofert 
podekscytowana wyobraźnia znudzonych panienek do­
strzega piękne samochody, przestronne wille, wytworne 
stroje — beztroskie, luksusowe życie u boku zamożne­
go małżonka. Niestety rzeczywistość aż nazbyt często 
daleko odbiega od marzeń i naiwny Kopciuszek nie za­
mienia szarej sukienki na książęce jedwabie, lecz na 
..łańcuch Isaury"

najodpowiedniejszą wieczorową kreacją. Wanąja sję 
lecz głód zwyciężył.

Gdy zeszła do dużej, znajdującej się w podziemiach 
sali, panowała tam bardzo swobodna atmosfera. Więk­
szość, przeważnie starszych podochoconych panów 
tańczyła z młodymi, ładnymi, zalotnie uśmiechniętymi 
dziewczynami. Zanim zdołała się rozejrzeć, została za-

proszona do bufetu. Kilka szklaneczek i kanapki znacz­
nie poprawiły jej nastrój. Po godzinie przestało ją szo­
kować frywolne zachowanie dziewczyn, które tańczyły
w porozpinanych kimonach. O północy mistrz ceremonii

Małgorzata
^wial Małgorzaty przez 26 łat byl ograniczony krę- 
^giem nauki. Rodzice jej — pracownicy naukowi 

nie wyobrażali sobie by córka mogła mieć słabe 
oceny. Dziewczyna nie była wybitnie zdolna, lecz braki 
polotu nadrabiała pracowitością. Nie chodziła na pry­
watki, do dyskotek, me miała czasu dla koleżanek i ko­
legów. Skończyła z wyróżnieniem liceum, nieco gorzej 
sludia, a także modne stu,dium podyplomowe i dopiero 
wówczas pomyślała o życiu osobistym. Niestety znalaz­
ła się w ślepym zaułku, gdyż v.' kręgu swych nielicz­
nych znajomych me widziała odpowiedniego kanoydata 
na męża. Ktcś jej poradził by napisała do biura rriatry- 
monialnego. Zaryzykowała i otrzymała kilkadziesiąt 
ofert, które poddano rodzinnej weryfikacji.

ogłosi! konkurs na najładniejszą dziewczynę. Partner 
Małgorzaty wepchnął ją na niskie podium, na którym 
stało juz kilka kandydatek do miana najpiękniejszej. Za­
grała cicha nastrojowa muzyka i nagle wszystkie dzie­
wczyny zrzuciły ubrania. Molgorzata chciała zejść, lecz 
ktoś złapał ją za ręce i rozpiął suwak. Łużna szata 
opadła na podłogę. Alkohol wypity w bufecie znacznie 
obniżył barierę wstydu. Małgorzata me chcąc wysta­
wiać się na pośmiewisko pozwoliła się dokładnie obej­
rzeć, zmierzyć i zważyć. Została królową bału. Nagrodą 
był duży puchar szampana, który wypiła siedząc na
wprowadzonym na salę koniu.r.

Po dłuższym namyśle wyprano ledną. Autor zgłosze-
nia, Hans, przedstawił się jako rniody fizyk, zatrudniony 

wojskowym instytucie naukowym, będący ponadto 
vrspółwłaścicielem stadniny koni, W trzecim liście za-
w

prosił Małgorzatę do siebie, gdyż ze wzgiędu na cha­
rakter pracy me mćgl przyjechać do państwa socjali­
stycznego, Zdecydowała się bez wahania. Wzięła urlop 
i pojechała.

Drobne rozczarowanie nastąpiło na lotnisku w- Ham­
burgu Zgłosił się po mą nijaki, wyglądający na dżokeja 
facet, który mruknął coś niewyraźnie i me kvrapiąc _ 
do niesienia walizek, zaprowadził ją do starego opla’ 
Małgorzata w czasie drogi miała dylemat- 
się zdecydować czy powiedzieć narzeczonemu o nie­
stosownym zachowam się szofera

się

nie moqia

przemilczeć.
Nieprzyjemne wrażenie pogłębiło

czy taktownie je

się po przybyciu na_ _ ■ -r -I — • • — —•>, f->v p'£.¥uyLiiu
i®®’ chwilowo nie“

Obecny Starszy, dystyngowany pan wskazał jej gustów- 
nV DOkOlk I nArarlłiJ ei.« .....i____■ .. . ®ny pokoik i poradził by się wykąpała, p.j.auzH tjy się Wykąpała i 
była w łazience zabrano jej bagaże
lózku znalazła
suwak a z przodu

odświeżyła Gdv
i dokumenty Na

przezroczysty strój, zapinany z tyłu na 
Idu na guziki, będący czymś pośredni,mna

5 '■ Huzyc t,.

Była głodna

klmone; Nm ^ie^^aTa"d^

<ii:z’'.j. ie zii»' '* ’i>wniez jej

- . za,-.-..-. S.,,O,C|
dością prjwitała brzęczyk domofonu. z prawdziwa

Jakiś sympatyczi
ra-

Obudziła się w południe w swoim pokoju posiniaczo­
na. i obolała na całym ciele. Jak przez mgłę pamiętała 
dziką orgię, szalone konkursy, morze alkoholu i piękną 
polską dziewczynę, która przekonywała ją. że Hans się 
znajdzie, a jak nie, to równie dobry jest każdy inny, by­
le cudzoziemiec, że mają wielkie szczęście, gdyż Polki 
są teraz modne, i ze powinna uważać na AIDS.

Małgorzata miała już wszystkiego dość Wyszła z po­
koju iecz na korytarzu natknęła się na skacowanego 
dryblasa kloty brutalnie ścisnął ją za l„.J—n-' "T' '''' 
pokoju 1 zamknął drzwi na klucz. Nie dostała jedzenia
przez cały dzień.

Wieczorem

łokieć, pchną! do

zmuszono ją do zejścia na dół W balu
uczestniczyli inni mężczyźni oraz dwie nowe dziew-^Y' 

Były bardzo młode i wystraszone. Płakały i, j - — iiii^rt-i^ I ww y 01.1 a .SŁ'-"''-'• '
chciały ant prć ani rozebrać się. Wówczas poznam
osobliwe narzędzie, zwane metalową klaczą Była
Kiatka 2 błyszczących rurek, mająca kształt konia.

10

we
wnętrzu której przywiązyw-ano pochyloną dziewczy^^
tak iż na zewnątrz w'ystawały tylko pośladki i uda KI'

----•kyoiamaiy iyir\u
kunaslu uczestników bału od razu ustawiło się w kolej
ce i z takim animuszem przekonywało oporną, iż 
ła przytomność i zawisła bezwładnie. Druga dziewcz
na zrezygnowała z poglądowej lekcji i zrobiła wszys"'-
CZenn rirt nie.; ____ 'czego Od mej żądano.

Orgie odbywały się niemal każdej nocy i kończy^
nad ranem W ciągu dnia siedziała zamknięta w 5W--
pokoju. Po miesiącu siała sję nerwowa, pobudliwa । 
raź częściej myślała o samobójstwie. Ucieczka 
prawie niemożliwa, gdyż abstrahując od braku ■ 
centów byta przez cały czas w negliżu, a poza 
7 teren stadniny otaczał wysoki mur. .

W stadninie, dla której poprawniejszym określen*®
’>yi<'y dom

mur.

ca

kilkadz*’*'
publiczny, stałe przebyw'ało

Turczyn®*dziewczyn zmy«IO3 zaprosił ją na kolację. Gdy zwróciła uwagę na 
brak stosownego stroju, usłyszała, ,z lo co znalazcazwróciła

|est
Arabek. s 
brakowali

całego świata. Najwięcej było- iłWidld INajWięctll •­
sprzedanych za kilka tysięcy marek. le«.^ 
lo również Polek. Czeszek i JugosiaW*lo również Polek. Czeszek i
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zwabionych podobnie jak Małgorzata przez wyimagino­
wanego Hansa czy Rudolfa.

W pierwszych dniach marca wśród personelu zapa­
nowało ożywienie: zbliżała się coroczna aukcja kom. 
Małgorzata otrzymała nową kreację, składającą się z 
marynarki frakowej, czapki i wysokich butów. W tym 
dość oryginalnym stroju miała oprowadzać po maneżu 
wystawione do sprzedaży wierzchowce. Było bardzo zi­
mno. lecz to nikogo nie interesowało. Gdyby spróbowa­
ła zaprotestować, użyliby bez wahania pejczy. Wołała 
zachować bierność. Po aukcji dowiedziała się, że zosta­
ła kupiona za 15 tyś, marek przez właściciela motelu.
klóry nabył również konia za 100 tys. Zamknięto ją 
ciemnej furgonetce i wyy/ieziono.

w

Znalazła się w starym, ponurym gmaszysku w Sanki 
Peter Ordind nad zatoką Helgolandzką. Właściciel nie 
naprzykrzał się jej zbyt często, lecz miał wielu znajo­
mych, którym nie miała prawa niczego odmówić. Praw­
dopodobnie pobierał opłaty za usługi Małgorzaty, lecz 
jej nigdy me dał nawet feniga. Po dwóch latach'gdy do­
wiedział się, że jest w ciąży, wymusił na niej oświad­
czenie. iz pracowała jako pokojówka, dał jakieś stare 
łachy I wyrzucił za bramę.

K
Katarzyna

atarzyna jest bardzo zgrabną wysoką brunetką, 
mającą przygasłe spojrzenie i całą twarz pokrytą 
siecią drobnych zmarszczek. Widząc jej naturalne

pasma siwych włosów, nie można uwierzyć, że ma za­
ledwie 21 lat.

Marzyła o karierze gwiazdy filmowej, lecz na drodze 
do X Muzy stanął brak cierpliwości: Katarzyna chciata 
mieć wszystko od razu, a nie kiedyś tam w odległej 
przyszłości. Do szkoły chodziła ..tam i z powrotem” 
lecz matury już nie zdawała, gdyż zakochała się w za­
możnym komiwojażerze, który jeżdżąc pięknym ..audi" 
zbierał zamówienia od firm polonijnych. W czasie dłu­
gich nocy w orbisowskich hotelach, opowiadał jej cuda 
o urokach życia na zachodzie. Kasia miała cichą na­
dzieję. że miesięczna wędrówka zostanie zalegeSizowa- 
na. lecz akwizytor kupił jej jedynie sukienkę w komisie 
I wyjechał.

Po powrocie z wakacji nawiązała kilka interesujących 
znajomości w światku filmowym, lecz nikt nie zapropo­
nował jej nawet próbnych zdjęć. Miała jednak trochę 
szczęścia. Dała się poderwali właścicielowi szklarni, 
który nie tylko docenił jej urodę lecz rówiez zapropono­

wał świetnie płatną pracę w swej kwiaciarni. Niestety. 
Kasia nie mogąc doczekać się . pierwszego", trzeciego 

dnia wzięła ..a konto" pensji kilkanaście tysięcy z uta­
rgu i kupiła sobie najmodniejsze ciuchy. Jak nie trudno 
przewidzieć, następnego dnia nie musiała się już nig­
dzie spieszyć.

W biurze zatrudnienia otrzymała skierowanie do 
spółdzielni rzemieślniczej. Już po pół godzinie nabrała 
pewności, iż praca księgowej me jest jej powołaniem.
Podczas przerwy śniadaniowej przeczytała w przydzia­
łowym ,,Kurierze Polskim" ofertę, która rokowała na­

l-

l-
dzwyczajne perspektywy. Zamożny Polak, zamieszkały 
na stale w RFN. marzył o dwudziestoletniej, zgrabnej 
dziewczynie. Dodatkowym walorem był fakt, iż kores­
pondencja mogła być prowadzona po polsku. Tego sa­
mego dnia wybrała kilka swych najładniejszych zdjęć i 
razem z krótkim życiorysem wysłała listem poleconym.

Po dwóch tygodniach dostała dużą kopertę z folde­
rem sportowego mercedesa, za kierownicą którego sie­

>_

dział bardzo przystojny mężczyzna. Nad głową modela 
dopisano czarnym flamastrem — „To ja”. Do rekla­
mówki dołączono napisany na maszynie list, w którym 
kandydat na męża wyrażał gotowość poznania jej, zo­
bowiązując się pokryć koszty podróży i pobytu. Takiej 
szansy nie mogła zmarnować.

Na lotnisku w Hamburgu czekał na nią mercedes z 
leciwą, przesadnie wyondulowaną damą, mówiącą pop­
rawnie po polsku, z twardym niemieckim akcentem. Py­
tanie Kasi o narzeczonego zbywała milczeniem, nato­

)-

I-

miast z prawdziwą swadą opowiadata o urokach życia 
w RFN. Przyjechały do stojącej na uboczu okazałej wil­
li. Kasia zaniosła walizkę do przygotowanego pokoju i 
stosując się do życzliwej rady poszła się wykąpać. Na­
gle drzwi do łazienki otwarły się i wszedł goły, pijany, 
odrażający facet. Oburzona zaczęła krzyczeć, na co 
przybyły zareagował z wyraźnym zdumieniem. Skrzywił 
się szyderczo i wyszedł. Wrócił po chwili w towarzy­
stwie czterech drabów, którzy nie zwracając uwagi na 
jej protesty i krzyki dokonali gwałtu. Po wszystkim za­

nieśli ja do zimnej', wilgotnej piwnicy, rzucili naga na 
beton I zatrzasnęli drzwi.

Wieczorem przyszła wyondulowana dama Usiadła z 
butelką piwa i spokoinym, namaszczonym głosem tłu­
maczyła. iż Kasię spotkało ogromne szczęście, gdyż 
trafiła do pensjonatu Moniki Uze. w którym jeżeli bę­
dzie pojętna t pracowita, ma szanse dużo i szybko za­
robić. lecz jeżeli będzie obrażała gości, to spotka ją

cd sl6



MY NA EMIGRACJI zawiera sią znajomości i człowiek prze- 
staje sią czut osamotniona 1 rozozarowa-

RICHARD BORAKS-
UV.'AGA kSZYSCY ZA JNTEESSOWHI
NCfeCU RICHAREA BOHAKSA

JZIALAl- 
! ! !

Adwokat zapowiada kolejną swoją

ny - powoli mija szok emigracyjny.
Wyda je sią, że powyższe uwagi nie 

winny odstraszyć potencjalnych emigrant 
ca Kanady, lecz tylko przygotować 

do spotkania z nowymi gatunkowo 
problemami. Poza tym łatwiej teraz lą­
dzie zrozumieć pełne rozczarowania listy 
znajomych, którzy nas wyprzedzili.

tów
ich

po­

wizytą w Atenach. na sią ona odhyó
na przełomie maroa i kwietnia - o do­
kładnym jej terminie poinformujemy

Podajemy dzisiaj :

PHZECIUmA TYGODKIOWA PfinSjA :

Czytelników
wiadoroofeci z Kanady.

zaraz po otrzymaniu Przemyśl drzewny 616.47 8

Przeti-iórstwo » 538.35 S

niejmy nadzieją, że do czasu przyjaz­
du Pan Boraks rozstrzygnie problem prze­
lewu na konto jego firmy wynagrodzenia 
za prowadzenie spraw imlgraoyjnyoh - 
jest to bowiem największy problem jego 
klientóvi.
Przyjazd adwokata będzie okazją do wy­
jaśnienia innych wątpllwosći/związanych 
z emigracją do Kanady,

Przemyśl budowlany

Transport, komunikacja 
i inne usługowe

Handel

Finanse, ubezpieczenia

Resort spraw socjalnych 
( zdrowie, edukacja)

548.35

587.17

327.93

393.06

386.29

5

S

S

3

3

KANADA
Administracja publiczna : 577.94 S

Po dłutszej przerwiePo dłuższej przerwie, spowodowanej 
obecnością na niniejszych lamach tematu
sponsorstw, wracamy do "WARUUkOW 
'.t KANADZIE",V

ŻYCIA

Coraz częściej spotykamy sią z opi­
nią, że w kanadzie nie żyje sią tak łat­
wo, jak nam *-< dotyohozas wydawało, Eoz- 
ozarowani emigranci piszą do znajomych, 
że wbrew nadziejom woale nie znaleźli 
tam "kanady"...

Rozczarowanie .jiajświeższej emigracji 
przybrało tam takie rozmiary, że niektć 

organizacje sponsorujące uprzedzają 
listownie osoby sponsorowane o niektó­
rych problemach.

re &e niektó-

Podstawową. kv7estlą jest ogromna ró­
żnica w stylu, życia.Kanadyjczycy cenią 
sobie spokój i ciepło domowego ogniska- 
wartosci niemal zapomniane przez tych, 
co przeszli twardą szkołę emigracji 
ktenach. Poza niewątpliwymi 
El ten tryb życia

w
zalela-

ma dla imigrantów je-
dną wadą :nie sprzyja zawieraniu nowych 
znajomości. "Zaosoa = r= .., Zasiedziała" Polonia też
sią do tego nie kłzapi.

Rói-rnie ważnym problemem jest _____ __  
rowanle, jakie spotyka większość imigran­
tów związane z tym, że na ogół plerv,sza 
praca jest nisko płatna .Długów jest spo­
ro, mieszkanie nieumeblowane, garderoba 
niekompletna( szczególnie daje sią we

rozcza-

ro,

znaki brak zimowych rzeczy) - , ___
«ypraty starcza tylko"

bieżące wydatki.
i w sumie

na

Przyszli sponorzy uspokajają ; nie 
znaczy to, ze ostatnio spadł gwałtow­
nie poziom życia w Kanadzie.Początki 
emigracji zawsze były tam trudne, 
po roku, może po kilku miesiącach zna1- 
duje sią lepiej płatną *

ale

Za tydzień : podatek od wynagrodzeń.

IN FORMA CJA 
TELEFONICZNA

AMBASADY'
Polska - Paleo Psychico, 

22 Chrlsanthemon 
tel. 671-6917

Australijska - 37 Dlm.
Soutsou 

tel. 644-7303

Kanadyjska - 4 Gannadiou 
tel. 723-9511

Izraelska - 1 Marathono- 
dromou , Paleo 
Psychico

tel, 671-9530

Południowoafrykańska -
124 Kłflsslas 

tel. 692-2125

INNE :
Dworzec autobusowy:

Dworzec

14^

-1 45,kolejowy: -145 
(zagr,)—147

pra oę,
Straft pożarna t -199

Plerws Zł pomoo : -166

a

14



Apteki czynne całą dobą: 
-107

Szpital® (inf. ) -106

Gaz (czynne całą dobą) :
-346-3365

Woda -777-0866

Prąd -324-5311

WAGA '
Podany przez nas vj pop - 
rzednlm numerze numer po­
gotowia energetycznego 
(324-5311 ) Jest wlaóolwy 
tylko dla centrum Aten. 
W dzielnicach peryferyj-

nyoh funkekonują Inne nu­
mery- można Je znaleźć na
każdym raohimku za enep

elektryczną.
Przepraszamy, nieżolsloeć 
nie Jest wynikłe*! naszej 
nieuwagi, lecz wynika z 
Informacji zawartej w ty­
godniku "Greek Hews".

PRZEPISY-CŁO
Ustawa z 28 grudnia 1989 r. Prawo celne c.d.

4

30) towary celne, które zostały przez p<vm-ot do­
konujący obrotu towarowego z zanramlcą rizekaza- 
le na rzecz Skarbu Państwa j przyjęte nlTKlpłatnie 
bez obciążeń Innych nJż naJetności celne,

31) towary celną Ictórych odbiorcy nie moana
u-.talłć, lub tetórych odbiorca nł« podejmuje. ..... 
wartość Jo»t nJźsza nla łączne koeyjty sprzerln.ży, prze­
wozu, praechowamda i składowe,

a Ich

32) towary celne, które na skutak dzinlioiia siły 
wtsMłj uległy 2mJ&7X3cnvu w stopnou unioir^żllwla.

jącjTn używanie w czasie przewozu do miejsca od- 
pr.iw celnych lub w miejscu odprawy,

33) zwracane towary celne stanowiące resztki po- 
w-sŁnle przy iLsalachebUerblu, naprawie, wyładunku, 
przeładuinIkM, rozbiórce lub innych podobnych czyn­
nościach nadające aię jedynie na surowce Witórne,

34) kartaJi-zatory przconaczone do ufizJachetnIenia, 
pr/x5robu lub przetworzmia towarów przywiezionych 
czasowo z lagrarucy,

35) opaikowania JedmckSrtJkowe speŁrdaiJące funkcje 
rckla.TTiowio-akwLzycyjne, etykiety, naJepkl, szablony, 
w>-knojc, znaki firmowe. Inslruikcje obsługi przezjna-
c7.onc do wykorzystania w toku prodiulkcjl towarów 
przeinaczonych do wywozu ta granicę,

3G) pomoce nauikowe i opar.Titura badawczo-pomla- 
roY'a, służące wyłącznic do celów dydaktycznych lub 
hadawoiych, przywo7X>nc dla s^kół, instytucji l pla- 
ct^.ycK naukowyołi oraz Jednostek bada-wczo-rorwo- 
jowych z wyłączealam przywożonych do diziaiaLnoścI 
COGpodaTCzeJ,

W trakcie publikowania przepisóv; celnych 
otrzymaliśmy ' kilka pytań dotyczących 
Istotnych problemów związanych z nowymi 
rozwiązaniami prawnymi ceł.
W następnym numerze postaramy się komplek­
sowo omówić te problemy. 
Swoją rogą, nic dziwnego źe nowe prze­
pisy. szokują czytelnikóY^. W całej pols­
kiej i polskojęzycznej prasie sootykamy

otrzymaliśmy

Sie z krytyką wielu rozwiązań, Miejmy na­
dzieję ze i^rkrótoe ulegną one złagodzeniu.

37) towary .przywożone w ramach realizacji umów 
zn-wartydi przez polskie podmioty gospodarcze z kon- 
trahcntaTni zagrandcznymi o bezpośredniej współpra­
cy- produikcyjnej i naułkowo-teclmicŁneJ, w zaJtre&le
przcwidziiaTij-m w umowach międzynairodowych.

.13) towary celne, lolZire przed podjęciem do crtjro-
CU r.a polskim obsrzarze celnym uległy mi&zczeniu lub 
pTzcjiaókowd na rzecz Skanbu Pahsitwa.

2 Minister współpracy gospodarczej z zagranicą
w drodze rozporządzenaa:

1) Mstanorwi rotrmy ilościowe lub wartoścdowe to­
warów okreś-lonych w ust. l pkt. 2, 3, 4 l 6.

2) mo-ie ustanowić normy Ilościowe towarów okreś­
lonych w ust. 1 pkt. 1. 7. 17, .18 J 22,

3) może wyłączać lub ograniczać uprawnienia 
okTcilone w ust. 1 pkt. 4, w odrniesdCBilu do podróż­
nych wielokrotnie w ciągu roku kalendarzowego 
,przekraczających granicę celną,

4) ustali okres objęcrta zwolnieniem od cła czeozy, 
o których mowa w ust. 1 pkt. 6 1 7.

Art. 15.

Zwalnia się cd rU towairy dopuszczane do czaso*
Afcgo przywcznj, jetoli ich powrotny wywóz nie na* 
st-ąpil wjikutek zniszczenia towaru albo Jego utraty 
nic z.winionej pr2/»2 r>odmlot dokonujący obrotu to-
warów ego, Jeżeli io<'.aly przedstAwaorne dowody
stwiierdŁające przyczai-.;/ nlewyu-iezlenda towaru.

wauczeni doświadczeniem rozdziałów o 
cle, od razu prosimy o zgłaszanie py* 
tań na temat systemu podatków w Polsce. 
W ten sposób unikniemy zanudzania Czy­
telników niepotrzebnymi informacjami.

Ustawa z 16 grudnia 1972 r- o podatku obrotowym
(Dz. U. z 1963 r. nr (43, poz. 191. i 1985 r. nr 12. poz. 50.

z 1989 r. nr 3. poz. 12 i nr 74, poz. 443)

l. Stawki podatku obrotowego wynoszą od obrotów
2 działalności:

1) wytwórczej 20 proc..
2) usługowej S proc.,
3) handlowej 5 proc.

3. Jeżeli podatnik wykonuje różne rodzaje dziatni 
ftości, z których obrót podżega opodatkowaniu wedlup, 
różnych stawek, do obrotu z każdego rodzaju działał 
ności stosuje się właściwą stawkę.

L

Art U a.

1- Urzędy celne są obowiązane obliczyć należny
podatek obrotowy od towarów sprowadzonych przez 
osoby fizyczne lub nadesłanych tym osobom z zagra 
nicy i przekazywać pobrany podatek za okresy mie 

i-

sieczne na rachunek Pierwszego Urzędu Skarbowego 
w Warszawie w terminie 23 dni po upływie każdego 
miesiąca.
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cd ze s.B
Nowy właściciel miał pornograłiczny kombinat Na 

parterze kilkupiętrowego domu urządził porno-stiop. 
bar. kabiny i sale kinowe oraz porno-leatr. zaś trzy pię­
tra powyżej podzielił przepierzeniami na klitki dla dzie­
wczyn. Był zwolennikiem krótkich wizyt i dużego ruchu 
w interesie. Czas pobytu klienta u dziewczyny me powi­
nien przekraczać kwadransa. Jeżeli załatwiła sprawę 
szybciej, miała szansę na otrzymanie premii, gdy się

aie,>fobnic&-
spóźniała dostawała lanie.

coś o wiele gorszego niż gwałt. Nie otrzymawszy odpo­
wiedzi. wzruszyła ramionami i wyszła.

Kasia płakała przeć cala noci gdyż zrozumiała do ta­
kiego pensjonatu została zwabiona Miała dość rozko­
szy zachodu I pragnęła jedynie wrócić do domu. Szczę­
kając ze strachu zębami powiedziała o tym damie, któ-

I-

I-

>-
I.

>-
ra zjawiła się rano z nieodłącznym piwem. Stara bez 
słowa wyjęła kalkulator, przez chwilę coś liczyła i od­
parła. iż nie widzi przeszkód, jeśli Kasia zapłaci 3 tys. 
marek, czyli zwróci koszty oferty, listów, biletu, przyjaz­
du samochodu, kąpieli, gwałtu (każdy z panów za przy­
wołanie jej do porządku zarobił po 200 marek) oraz 
noclegu. Dała jej szansę; zwrócić natychmiast należ­
ność lub ją odpracować. Innego wyjścia nie było. Kasia 
rozpłakała się i nic nie odpowiedziała. Dama zostawiła 
ją w spokoju przez cały dzień. Przyszła wieczorem w 
towarzystwie jednego z gwałcicieli, bawiącego sią od 
niechcenia krótkim, plecionym pejczem.

— Namyśliłaś się?— spytała — Jeśli nie otrzymam 
nalychmiasl odpowiedzi, dostaniesz lanie, za które za­
płacisz 50 marek.

Katarzyna nie miała wyboru. Powtórnie trafiła do ła­
zienki a następnie do gabinetu ginekologicznego. Po 
badaniu dostała kolację i została ulokowana w małym, 
gustownie urządzonym apartamencie o zakratowanych 
oknach.

Przez kilka tygodni spotykała się codziennie ze star­
szym facetem, który wprowadzał ją w tajniki najstarsze­
go zawodu świata. Wachlarz usług świadczonych przez 
pensjonaty Moniki Uze byl bardzo szeroki. Obejmował 
zaspokojenie wymyślnych gustów nie tylko normalnych 
mężczyzn, lecz również sadystów, masochistów, fety-

Bicie pejczem i kopanie po brzuchu było nagminne. 
O świcie, gdy klienci byli pijani a wykończone kilkuna­
stogodzinną pracą dziewczyny nie byty w stanie spro­
stać wymaganiom szefa, w wielu separatkach słychać 
było odgłosy razów, jęki i płacz.

Mordercze tempo, stałe stresy, obawa przed biciem, 
głodzeniem, zamykaniem w wilgotnym karcerze, wy­
kańczało najmocniejsze i najbardziej odporne. Niewiele 
dziewczyn było w stanie wytrzymać dłużej niż rok Po­
dobno współczesne niewolnice były potajemnie wywo­
żone do innych, gorszych lupanarów. na wieże wiertni­
cze. sprzedawane na Bliski Wschód a nawet do Amery­
ki Południowej. Braki personelu uzupełniano naborem z 
ulicy, wymianą z sutenerami z innych krajów (Wiochy. 
Francja. Daleki Wschód) oraz oszukańczymi ofertami 
małżeństwa lub dobrze płatnej pracy.

Katarzyna wytrzymała zaledwie siedem miesięcy. Po 
nieudanej próbie samobójstwa, postanowiono jej się 
pozbyć. Przypadek sprawił, ze w czasie transportu, w 
furgonetkę uderzył autobus i uszkodził zaryglowane 
drzwi. Wyskoczyła na ulicę i wbiegła do pierwszego 
lepszego sklepu. Była wolna.

„Sprzedam dziewczynę używaną w dobrym stanie. 
Oferty kierować..,” Zdaję sobie sprawę, iż podobne og­
łoszenie jest dla wielu osób nie tylko szokująco lecż 
nawet irracjonalne. Trudno sobie wyobrazić, by w cen­
trum Europy, u schyłku dwudziestego wieku kwitło nie­
wolnictwo w swej najbardziej wulgarnej lormie. lecz ra­
porty Komisji d/s Zwalczania Niewolnictwa przy ONZ w 
pełni to potwierdzają. Dla naiwnych Kopciuszków, szu­
kających szczęścia w małżeństwie z cudzoziemcami, 
pozornie absurdalna olerta ma tragiczną i pełną treści
wymowę. Jan StrumiK

szystów. amatorów układów potrójnych oraz lesbijek 
Krótki kurs będący zaledwie wprowadzeniem do zawo­
du obciążył konto Kasi o dalsze 8 tys. marek. Po otrzy-

ł-
t.

maniu ,.absolutorium ' pojechała pracować do innego 
domu. Starała się ze swych obowiązków wywiązywać 
możliwie najlepiej, gdyż w przypadku skargi klienta by­
ła bita, a ponadto potrącano jej teoretycznie zarobione 
marki. Co miesiąc zmieniała miejsce pracy. Przewożo­
ną ją wraz z innymi dziewczynami nocą — nagie, w za­
mkniętej blaszanej furgonetce.

Ostatniego dnia pobytu w danym domu, przełożona 
zwoływała wszystkie dziewczyny i mówiła każdej ile za­
robiła łub straciła. Większość dochodów pochłaniały 
koszty .przedsiębiorstwa” Dziewczynom były przyzna­
wane śmieszne kwoty, z których nie tylko potrącano za 
mieszkanie, wyżywienie i opiekę lekarską lecz również 
egzekwowano kary. Często zdarzało się. Że zamiast za- 
fohhów powiększały swe zadłużenie wobec ..przedsię-
t-ir>r\lwa Nie niiało io praktycznie większego znacze-
nia gdyż żadna me dostawała pieniędzy do ręki. Poza
lyrr pieniądze nie były im nawet potrzebne nigdy
■i f wychodziły F,a ulicę

Kasia rn.-no nieprzeciętnej urody nm cieszyła się uz- 
'a- .erri kłieriłżuw Była deficytowa Być może dlatego 
/'^lafa pr) rr/ku spr/edaria za IZ tys marek do normal- 
t.egrj dnrnu puhhr.znego w oalawionej dzielnicy rozpu- 
-ty SI Pauli DETEKTYW
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HDROSKC)^

flARAN .05.-20.04. - Niespokojny rytm co­
dzienności. Nerwowa atmosfera, nieprzy­
stosowanie ł bezradność wobec szybkich 
zmian w pracy t życiu osobistym. Sporo 
czasu upłynie zanim weźmiesz się w garść 
i zaczniesz myśleć t działać w nowych waru­
nkach. Niewykluczone kłopoty finansowe. 
BYK 21.04.-21.05. - W pracy zwolnione ob­
roty Czas przecieka między palcami. 
A szkoda, teraz wianie należy dać z siebie 
wszystko. Pomysłowość, szybkość działania 
to atuti/, kti^re pounnienteś wykorzystać.
w życiu rodzinnym spore zmiant^ i zaska­
kujące tpydarzenia. Przyjazne Bliźnięta.

l-

BLIŹNIĘTA 22.05.-2J.0G. - Dobra farma 
i oryginalne pomysły dopiszą. IV pracy 
pomyślne podsumowanie i prognozy. Pojed-
nawcza misja podjęta w iprawoch rodzin-i-
nych zakończy się sukcesem. Życie towarzy­
skie lekko ożywione. Mimo ogólnych trudno­
ści - yiTuiTise niezłe Twój znak Wodnik.
RAK 22.06.-22.07. - Niepokoje i nieporozu­
mienia Tia gruncie zawodowym. Wybujałe 
ambicje, egoistyczne pobudki działania nie 
wróżą powodzenia. sprawach serca duże 
ożywienie. Nowo poznana osoba zacznie 
od<?Tywcto pierwszoptonową role. Finanse 
na razie wystarczające. Ważne Ryby.
LEW 23.07.-22.D8. - Tydzień spokojniejszy. 
W pracy stopniowa etimiTiacja neripowo^ci 
na rzecz przemyślanych akcji. W kontak­
tach z najbliższą osobą nareszcie stać Cię na 
mądry kompromis Wyjaśnienie wielu nie- 
pf/Tozumień i znaków zapytania. W /Inan- 
sach nie najgorzej Serdeczny Baran
PANNA 23 -22.09. W pracy liczne, po-
nadprogramowe dziobania Nowa sytuacja 
wymapa nowych posunięć i dzuiłań. Nie 
brakuje ci c/ifci t enerpii, więc rezu/tolj/ 
winny byi* Mtył/akcy/nująre. IV domu pełne 
pf/rozumiente z partrurrem, który imponuje 
rt od wjwa

WAGA 23.09.-22.10. - Duże szanse na zajęcie 
w pracy eksponowanego stanowiska. Twoje 
solidne i perfekcyjne podejście do wykorzys­
tywanych zadań zostano zauważone t doce-

^nione. W życiu osobistym dobre prognozy. 
Idealny kontakt z partnerem, który ukazuje 
się w korzystnym świetle Ważny Wodnik. 
SKORPION 23.10.-22.il. ■ Bordzo ożywiony 
tydzień na niwie zawodowej. Interesujące 
spotkania i rozmowy. Btyskottłwie rozwtą- 
żcsz problem o dużym stopniu trudności. 
W życiu osobistym zaskakujący syynaZ i sil­
na pokusa. Dobre wiadomości i porozumie-
nie z Panną. Unikaj Wagi.
STRZELEC 23.11.-21.12. - Niepokojąca sytu­
acja ekonomi cznOf niepewność w pracy de-

l-
r-

strukcyjnie luptyną na dztażania zawodo­
we i życie osobiste. Dostrzegasz tylko czarne 
chmury a nic widzisz optymistycznych ak­
centów. Nie jest ttik źle jak mydlisz. Bardzo 
dobra, pocieszająca wiadomość. Licz na 
drugiego Strzelca.
KOZIOROŻEC 22.12.-2tJ.0I. - Niecodzienne, 
radosne wydarzenie w życiu rodzinnym. 
Na uńdoku atrakcyjna podróż. W pracy nie 
obejdzie się bez ktopotów, ale wszystko zmie­
rza ku lepszemu. Dba; o zdrowie i unikaj 
zbędnych konfliktów, finanse jeszcze dobre. 
Twoje znaki Wodnik i Baran.
WODNIK 21.01.-20.02. ■ Tydzień urozmaico­
ny. bogaty w różne wydarzenia. W dzio^- 
niach zawodowych niespodziewone perspe­
ktywy. Bądź jednak przezorny. Nie pozwól 
się zdystansowoć w watce o dużą stawkę. 
W życiu osobistym zaskakujące sytuacje 
i niezwykłe oferty. Finanse w Tiormie. Przy-
c/iv£nv Baran.
JlŻBy 21.02.-20.03. - W życiu zawodouTym 
nowoici, zmiany, więżące poatanowienta. 
Nowe sytuacje dużej dys-
pozycyjntfści. żuciu osobistym, dosłownie 
uafcrzydH rńę dobra wiadomoić. l^yjątkouTe 
ożywienie uczuciowe i intelektuaine. Finan- 
»e nie najtopsze. Liczy się Byk.

6LAZE (1969) American drama by 
Ron Shellon with Paul Newman 
CAMILLE CLAUDEL (1980) French 
drama by Brimi Niehen wiih Gerard 
Depardieu
CASUALTIES OF WAR (19091 
American war film by Bryan Oe Palma 
wiih Michael Fox.
THE COOK. THE THIEF, HIS WIFE 
AND HER LOVER (1969) endsh 
drama by Peter Greenaway with 
Richard Bannger
CRIMES ANO MISOEMEANORS 
(1909) American drarr^a by and «iih 
Woody Allen wilh Madm LanOay Mia 
Farrow
OEAD POETS SOCIETY (1989) 
American drama by Peter Wsir wilh 
Robin Williams
THE ORE AM TEAM (1989) American 
comedy by Howard JiH with Michael 
Kitlon Chrisiopher Lloyd.
EYERYBODY WINS (19891 Ameri­
can police lilm by Carl Rise wdh Nic 
Nolte.
FAMILY BUSINESS (1969) Ameri­
can drama by Sidney Lewmen wiłh 
Sean Connery, Oustine Holman.
KARLEM NIGHTS (1989) American 
police comedy by and with Eddy Mur-
pny and Richard Pnor
THE ŁAST BET (1989} Greek politi- 
cal tiln by Koslas Zyrmis.
LAST HITES (1989) American IhrHier 
by Donald Belissano wdh Tom Be- 
renger
NUOYOCINEMAPARAOISO (19691 
itaJian drama by Giueeppe Tornaiore 
wiih Phiiippe Noirei, Jacgues Perain
QUE HE HECHO V0 PARA
MERECER ESTO (1984| Soanisn 
drama by Pedro AlmorHJovaf *ith 
Carmen Maura
THE PUNISHER (1989) American 
advenlure by Marc Goidblai wKh Ddl 
Lundgren
SHE DE VIL (1989) American ccmedy 
by Su2an Seideirran wilh Meryi 
Slreep
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Faber leżał

wal )B““

Ken Folłet*: 

ipM
budzony Jego organizm prawdopodobnie potrzebo-

,ax,w------ a ...... „ ^..K, .ł.ii.A c„..,l aU a., 1A4V..
tnu. pOiHii

,i jednak

o Urgei ze i4U*:lWi« cały dzień spędził yj łóżku.

ze zdwojonii aktywnoscuj. rozwa7aj4c wszysi-
umysł ijny I rozmyślajiic o kobietach i domu.
_____-iliufOS*, Krc»i«t^ 1 ..j .....j..........lożliwośo^.liic mot"'”'"'" kiedy tak niewiele go dzieliło od wydostania się 

tVlaśnic ’^jp„„,„jenia domu rodzinnego stały się boleśnie 
, obcegf "'TLiipominać sobie różne błahe szczegóły, jak pyszna 
słodkie kawałki, samochody, które jeżdżą prawa stroną

Właśnie lerłz,

wnlf kaWalKI, brtlliuu.l»visdjr. n«viv jv*.va..*f |ii«nt( jsiYz.ie,
kiełbasa drzewu, a przede wszystkim swój ojczysty
ulicy, 2 precyzyjnie oddanym znaczeniem, twarde brzmienie

."czyste^ samogłoski, czasownik na końcu zdania, nicpo- 
ipółglo^*^’ akcent. Myśli o seksualnych uniesieniach znowu
wiarzalna Gertrudę: jej twarz na pościeli, makijaż rozmazany
przypomntd y zaciśnięte mocno powieki, polem oczy z za-

przez niego, rozchylone usta z trudem łapiące powiet-
J.. iLoA/jllk* (£ł...

rzc I szept:
■ . o

U .jtnii
Przez siedem lat żył jak mnich, ale ona nie musiała przccicz

'^^.'^nhie^iakichkolwiek ograniczeń. Odkąd się rozstali, mogła
.—soDie ja. ______ 1. ,..i. ,„i„.i, „a I____u..narziM-a^na..-’— . . ____^,„e ,a,ki męzczyzn. A może dawno nie żyła, zginęła od bomby

■raf U albo została zamordowana przez fanatyków, którzy odkryli, że 

iest o pół cała za __________
ą mieście. W każdym razie na pewno o nim zapomniała.jej nos

długi. lub leż przejechał jq motor w zaciem-

ftiiiflwm mieście. kołwj r
Rawdopodobnic nigdy jej juz nie zobaczy. Była jednak symbolem.

I„jj Faber nie pozwalał sobie na snucie senlymentylnych wspo-
* . __ I ... ...kU 'A rt/Mt/ćrii Q aliujr\ć/ VlArQ Patipi

)-

charakter kryl w sobie pewną powściągliwość, którą Faber
mnień JegOw..-------  . - - • « • j • j .u
kultywował, znając jej ochronne właściwości. Teraz, kiedy jeden tylko 
krok dzielił go od wielkiego sukcesu, poczuł pewne rozluźnienie, które, 
nie usypiając czujności, pozwoliło jednak na małe fantazjowanie.

Trwający sztorm był jego sprzymierzeńcem. W poniedziałek za 
radiostacji Toma spróbuje nawiązać kontakt z łodzią podwod-pomocą--------------  • ■ _____ , _ _____

, gdy burza się uciszy, kapitan wysle po mego szalupę do zatoki. 
Gdyby natomiast sztorm skończył się przed poniedziałkiem, mogła 
zaistnieć mała komplikacja w postaci łodzi dostarczającej żywność. 
W razie jej przybycia, dla mieszkańców wyspy stanie się oczywiste, że
powinien wrócić nią na ląd.

Obraz Lucy pojawił się znowu w jego myślach z nową wyrazis­

tością. Zobaczył jej płonące bursztynowe oczy, kiedy patrzyła, jak 
bandażuje skaleczony palec, widział jej zgrabną sylwetkę, kiedy szła 
przed nim na górę po schodach ubrana w luźny męski sweter! widział 
duże piersi o doskonałych kształtach, gdy stała naga w łazience. Zaczął 
sobie wyobrażać, że Lucy pochyła się nad skaleczonym palcem i całuje 
go w usta, odwraca się na schodach i przyciąga go do siebie, wychodzi 
z łazienki i kładzie jego ręce na swych piersiach.

Przewrócił się niespokojnie na drugi bok, wściekły, że wyobraźnia 
podsuwa mu marzenia, jakich nie miewał od czasów szkolnych.

Próbował sobie przypomnieć, ile kobiet miał w życiu. Anna, 
Crcichen. Ingrid, jedna Amerykank.i, dwie prostytutki w Stuttgarcie. 
Nie potrafił przypomnieć sobie wszystkich, ale nic mogło być ich więcej 
niż dwadzieścia.

Żadna z nich nie była jednak tak piękna, jak Lucy. Ogarnęła go 
wściekłość — zawróciła mu w głowie dlatego, że był już tak bardzo 
blisko domu i przez tyle lat nie pozwalał sobie na żadne sentymenty. Co 
się stało zjego wewnętrzną dyscypliną'’ Powinien się mieć na baczności 
aż do całkowitego zakończenia zadania.

No i jeszcze sprawa łodzi, która przybędzie z lądu. Musi jakoś
rozwiązać len problem Najlepszym sposobem było uwięzienie miesz­
kańców wyspy. Powitałby sam przewoźnika łodzi, odebrał prowiant 
' odesłał go, wyjaśniając swoją obecność na wyspie odwiedzinami 

kuzynów. Powiedziałby, że przyjechał na innej łodzi po to. aby 
•^serwować tutejsze ptaki... zresztą wymyśliłby cokolwiek. Było to na 
razie zbyt małe zmartwienie, aby się nad nim teraz zastanawiać. Zajmie

Pbźniej, kiedy pogoda rzeczywiście się poprawi.
•asciwie nie miał poważnych zmartwień. Samotna wyspa, cułe mile 

o-Odalona od lądu, no i jej czworo mieszkańców — nic mógł znaleźć 
cpszego schronienia. Opuszczenie Wielkiej Brytanii stało się w tych 
^runkach tak łatwe, jak wydobycie się z dziecinnego kojca. Kiedy 

ypomniał sobie wszystkie trudności, które musiał do lej pory 
®2wycięźyć, i ludzi, których zamordował (pięciu rezerwistów z Home

u

iie
- ‘“kiti, Murycn zamoroowai tpięciu rezerwistów z nonie

^ttard. chłopaka z Yorkshire w pociągu, wysłannika Abwehry). wyspa 
się prawdziwym rajem.

^-^ycie a^ starca, kaleki, kobiety i dziecka nic było zadaniem zbyt 
trudnym.

<«» UJ me iiHigla Nasłuchiwała
• tfn*h.chHn« Sztorm lak (,rk 

laa Jt..l____J. . ‘*41# * b<U(Hlukitc o 4*cfk,

'Klgl-zi/rA- k toff d'.
>e«<ra, aidfrr ^«in

"lalr grał na flecie gw,zd,.g; p„adtiit... 11 _ I a. .» . plażą wykonywało gli.sando Stary dom trzAs* ał i”,^'

ni.'n,iw. h. . 1 '"'“'“'"y regularny oddech,
ni« |U(«ieht.)rl * giojn,. thrapanie. I)avid zai

pniJwójMI d«vki
4och<*JłJo

rńij
ftóry na s//;z*4<fc

padl w glebuki ita x
v«lk^ uacnagei t trtMtsi 

nLia. _____ . . . ~Ł-iyoKi, I płytkie sapanie małego Jo. kw, >uk^l T 
) łozku nn naivr« __________ ■ . ' /ną łóżku polo*ym 

hałas
przysuniętym do ściaoi

__ ; t .
- Kogo- w

przyczyną ,ej hezaennoW

»Ó¥ftiwUhjłiłłłUJecmn>
W t^wcdnrm |ii>hvju

'-i'"". ““'Aal delikatnie jej ;,li.

Iteaif tBa<fitCf,a4sta« i|iif

Właściwie niewiele jej powiedział o sobie. Wiedziała tylko, ze je*, 
*aierem. Nie miaia rw*ia>a.:.* _ :-i • > . . . .buj-iUr-m M- . r soDie. wicaziata tylko, ze je$i

"" P^^ńodzi. akcent uk

-u. stopniu. Nic tez nie mówił o swojej pracy.1 L . ------- ‘'.V .vŁ ...c ...uwi, O swojej pracy,wyobrażała sobie, pewnie jest dentystą albo żołnierzem. Jak na praw­
nika był za mało nudny, zbyt inteligentny jak na dziennikarza, a lekarze 

° tnnym przecież me mówią, jak o swoim zawodzie. Ubierał się 
zbyt skromnie, zęby być adwokatem, a jak na aktora zachowywał się i 
zbyt dużą nieśmiałością. Na pewno miał coś wspólnego z wojskiem.

Zastanawiała się, czy mieszkał sam. Może razem z matką. Albo 
kobietą. Ciekawe, jak się ubierał, kiedy nie łowił ryb. Oczami wyobraźni 
widziała go w granatowym dwurzędowym garniturze z białą chusteczką 
w górnej kieszeni marynarki. Czy miał własny samochód? Jeżeli, to na 
pewno jakiś rzadki i całkiem nowy model, którym rozwijał niebezpiecz­
ną szybkość.

ze

w

Myśl o Faberze za kierownicą swego wozu przypomniała jej
samochód Davida. Zamknęła mocno oczy, żeby odpędzić nocne 
widziadła. Musi koniecznie zacząć myśleć o czymś innym.

Uwaga jej skoncentrowała się więc znowu wokół Henry ego i Lucy 
ze zdziwieniem zdała sobie sprawę, że ma ochotę spędzić z nim noc.

Było to dość dziwne życzenie, zupełnie nie pasujące do wyznawa­
nych przez nią zasad, według których podobne pragnienia mogli mieć 
mężczyźni, ale nigdy kobiety. Kobiela po przypadkowym spotkaniu 
mężczyzny, który jej się spodobał, mogła zapragnąć lepiq go poznać, 

mogła nawet się w nim zakochać, nigdy jednak nic powinna odczuwać 
fizycznego pożądania, chyba że była... anormalna.

Próbowała wytłumaczyć sobie, że to wszystko jest śmieszne, że 
przecież nie będzie się kochać z pierwszym lepszym mężczyzną, z którym 
los ją zetknął. Nie należała przecież do kobiet tego pokroju. A jednak nie 
mogła przestać o nim myśleć. David i Jo spali kamiennym snem i nic nie 
stało na przeszkodzie, żeby pójść do pokoju Henryego i wślizgnąć się do 
jego łóżka.

Nic nie stało na przeszkodzie, oprócz zasad wpajanych w nią od 
dziecka i charakteru, który buntował się przed takim posunięciem.

Jak też zachowałby się Henry w podobnej sytuacji? Podejrzewała, że 
okazałby czułość i serdeczność, a nie pogardę, spowodowaną tym, że 
oddala mu się jak dziewczyna z Soho.

Obróciła się na drugi bok. śmiejąc się z własnej głupoty. Skąd ta 
pewność, że nie będzie nią pogardzał? Dopiero jeden dzień minął od jego 
pojawienia się na wyspie, poza tym większość czasu Faber spędził śpiąc 
w łóżku, nic więc właściwie o nim nie wie.

Tak bardzo jednak chciala, żeby na nią znowu spojrzał tym swoim 
spojrzeniem, w którym podziw mieszał się z odrobiną rozbawienia, żeby 
dotknął jej ciała i objął mocno.

Nie mogąc przestać o tym myśleć, wstała z łóżka i wyszła na 
korytarz.

Faber usłyszał kroki zbliżające się do drzwi i zareagował w sposób
automatyczny. Odsunął na bok wszelkie jałowe myśli i szybko wy. 
skoczył z łóżka, podszedł do okna i stanął w najciemniejszym miejscu
pokoju, trzymając sztylet W ręku.

Usłyszał, że ktoś otwiera drzwi, wchodzi do środka i zamyka drzwi 
za sobą. Zdziwiło go to irochę. wiedział bowiem, że zabójca zostawiłby 
dr^wi otwarte dla ułatwienia sobie ucieczki. Wydało mu się leż bardzo 
mało prawdopodobne, aby iniruz mógł go zauważyć w miejscu, 
w którym stal. Przypomniał sobie jednak, źe zawdzięczał życie swej, 
może czasem przesadnej, osirożności.

Deszcz uderzał w szyby miarowo, niemniej udało mu się wyłowić 
nowy dźwięk od strony łóżka — odgłos czyjegoś oddechu. Rzucił srę na 
intruza, powalił na łóżko głową w dół i przysunął sztylel do jego szyi. 
Nagie rozpoznał Lucy. zwolnił uścisk i zapalił świallo nocnej lampki.

Jej iwarz wydała mu się przeraźliwie blada w słabym świetle lampy. 
Faber błyskawicznie ukrył sztylet, zanim zdążyła go zauważyć.

— Sirasznie przepraszam — powiedział zmieszany
Przewróciła się na plecy i widząc, że siedzi na niej okrakiem z bardzo 

głupią miną, wybuchnęła śmiechem.
- Myślałem. zc to jakiś włamywacz — dodał Faber.

cdn 1J9
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u WAG Al IOWOŚG KURSO* jeztkowyc 
W grupach ,ktbre kontynuuJu kura Językoe 

■ drugim ataplA (drugiej czaaclkurBU) 
rozioaowana zoatan^i nagrody ■ poelaci 
x«olalanl« JadnaJ oBoby » cpiatai  ̂
ctsflć (kursuj

*8~tDy marca- Klub Polaki 
Bis * bym dniu Fanloi
epecjalnego-panle bowlen czerni . . ■

pov

SZKOŁA TAŃCA'
SV1AWVY PROGRAM TANECZNT 

-taace ataodardowa . , 
-tahca latyooaeerAAnakle 
-dlaco

-bluea
-rock Łroll
-polka
-Jaxx dance 
-LAMBADA 
-MAMBO'

Bajec;.. _ prowadzone przes parę taneczna 
Z klubu 'ZORBA* V Gdynll

aOBDTJl

'_oa codin. 
siacunki^otaczane sa należnym in

Szczególnie zaj w dniu urodzin ' 
Nadieźdy Krupeklej-uwznoftienle b. 
tego dnia równałoby Bi| tendencji^ 
Panów do stworzenia Wtedzyn^ro^ęj^ 
dnia Pana w dniu urodzin
Włodzimierza Ilicza Lenioa- 
z tym zaś nożna mieś wątpliwości 
do jednomyślności ,że dzleft ten
byłby wyrażeniem Istoty

OFERTY P R A. C Y

co

aeakości,

K L U l{ 
POLSKI

SDd«.II*.OO

niedziela gods.to.no

1 MęŻCZYŁN ORAZ AKTUALNE 

MIESZKAŃ DO '.VYiiAJĘClA .

DU K0BI£T
adresy

BIUB3 KLUBOYE w godz. 2oX ay',00

1 a MAIZONOS 
AT E NV 104-38

IIIIJKO KLUBOWE 
INFORMACJA OgÓlNA 
ZAPISY NA KURSY 
BANK TŁUMACZEŃ 
PRZEPISYWANIE 
INFORMACJA NA

TEL, 524069 7(^^^2000)
CODZIENNIE OD 

PN-SO 17-21,30

(iUUEY TEAIR^ILNA
ZAPRASZA na SPEKTAKL 

pt.'’ŁROałY coś"

reżwSomo Życie

POCZĄTEK godz. I5oo KLUB POLSKI 
nlKDŁlELA Sela Polskiej Biblioteki

w Atenach

SZKOŁ.A TAŃCA

Nabór na kurs I stopnia odbędzie 

olB ?.O?*199O (sobota) od godz.

Rflwnieź prowadzony jest nabór do 

grupy Zaawansowanej.

Szkolą tadca prowadzi zajęcia

KONKURS
Ct<Ł'i styczeń '90 oraz Luty '9fl pnyligur^

będą, prace * forale pisemnej orai w fonali
rysunku na następujący TEMAT;

'CŁŁO'VIZX C'^*I£KO'J<I POLAKIEM"

Praco powlnr.h u*iględni*c

czas
11. ml tf J •ice

BIBLIOrEKAi^t.,,^
CZYTELNIA g“

w soboty w godz,

w niedzielę ” lo”'’-!?’

III.okolicino 6ci

Prace należy oznaczyć godlem .pseldonlnee 1- 
Kb początku Marca prace oceni epecjsl"*

JURY. Przewidziane sa, nagrody.

KURSY .lĘZYKOWE
J. ANGIELSKI '
J. FRANCUSKI 
X GRECKI ,

BANK TMJMACZEN
FACHOWE TŁUMACZENIA

SZKOŁA TAŃCA
Światowy rkrbrtuar

VI DUO

PROGRAM VIDBO
KONKURS ’h R'II!I«V
O POLSCE I GRECJI

SOIOTA 10.03.90

I.godz.2I.00«
Fowrot do przyazłoici cz,ii-

II.godz.23.00-
Blues Brothers-

KONKURS tea przewiduje dwie ęi.scl;
Ci.ae ploemnai’ -  ------------------- de

en przewiduje dwie cieeci, , 
il.zŁozyć srace piseanĄ do ko«‘

ffileeiacfl Lutego *90 na następujące
RzecipoepolUe]teiTiflty-a)XonatytuęyJny Rz^d --------- - •

.Polskiej,a ukł.d .11 po II-gi»J lYoJ"!*
Światowej w Eiiropie.

D K F 
HITY 
CYKK

GRY
PLANSZOWI

KI?B DYSKlJSyjlYY
FORUM WYPOWIIOZI

DLA 
WSZYSTKICH

WYKłADY 
ODCZYTY 
SPOTKANIA

RA REK
POTRAWY Nll TZLKO 

POLSKU
STUDIUM JĘZKOWE

NIEDZIELA Ii;03.9O
I.19.00-
.Niedo tykalni-

ri.21.00-
Kick boxer-

Powrót d(3 ■ 

zapowiedzi
przyszłoBcl cz.II-

W ubiegrym tygodniu-I . -'-je^unxu 
rilmu tsgo nie wyauletlatidmy. 
w związku z powyższym nonamiam
propozycją.
Blues Eroth.

powyższym ponawiamy

Lors-perypetie dwAch _ . ■.brscl ściganych przez policje 
którzy pragną zaaranżowad"rS^go 
te^.go zespołu-doskonaia muzyki.

Kich bgxer -T.y.y^wt

gra aktorow ( 
cechy nledawi 
ma e* ranach

ec enaria.wspaniała 
oto wybrane tylko
ino prezentowanego 

, „ ----- ateńskich -j^-
J.K. Ven Damme-fii„y 8 seri;

oztukl walki

b)XeŁtałt pojęcia 'demokracje

* okresie klasycznym
Crecjl.

Objętość pracy dówolndjnie
nit

Cześć

•*4 >ł atby.aj.

filmu

Starożytnej

dwie strony maszynopisu.
uatna; ro wyronlanlu t pier*sŁ*J ŁuPT

konkursu JJJjiiJ

'chzi noKA stawać w str**'autorzy tychże noga, stawać - 
czescl. Przewidywana Jest seri^ punk'*

2.e stron? JURY or.i Jsdno
strony publiczności-

D'.łlt PIERWSZE KAGRODY TO BILETY 

z hAJPięKHIEJSZfCH WYSP GRECJI

SA-rTORl^n:

AUTOKAREM 
DO POLSKI

►<hW*n*ch

lu JEUW

BANK TCUM ACZEŃ
*'■ eea u 1 r|h.

_4 • — ■.•u* W filmie doczekałby
totkowi te pe.noAclą nowego 

po amle- 
Lfc- nie

GRECJA . HlL^KACAteny -

pewnońclahmw.ai. . KOWllUBCiaBepoaa akranu^na kUrw^
roi legendarnego Bruc.>; 
trzeba było długo

Autokar do Połaci - wyjazd ę.Ok- 

^Iczba miejsc ograniczona.

Jcwoglejafci 
J.francuekl

'IJol&Joe
Zapraaiamy.

tiłiiae.

J-ferg -to j.„,, 
film * .......... ’ Jeden

r J.K.Van Damm.-em 
li ten --

■Łnakoni ty

Przedpłaty (do dnia 

in fo rnac Ja,

15.0?. Wo) '

tygodni u. ^aprozantujemy w naatepnym

w Biurze Klubu Polskiego.

Tal. SPbfiftoo codziennie po zo 00

20

gods.to.no


OGŁOSZENIA OGŁOSZENIA
siijimj »i ji;zvii»WE

TEL. 5240697 1pi ino)

LOKAL
1^0 wynajęcia 
duża garsoniera wraz 2 wy-
posażenlem (okolica koscio-

angielski 
FRANCUSKI 
GRECKI

METODY

• Igrupy do 
1O OSOB

•FILOLODZY PO 
UNIWERSYTE*

TACH

TRADZCyJNA*

Pomoc nauczyciela, podręczni­
ka, wykład, konwersacja, 
2x V tygodniu

2-wle godi. lekcyjne
Jednostka kursowa trwa U mie­
siące, po czym następuje kon­
tynuacja na wyższym poziomie.

ła }
Wiadocośfc u kolporterów 
"Kuriera Ateftsklego"

LEKARZ
Polski specjalista
CHIRURG

‘KURSY DLA 
POCZĄTKUJĄCYCH 
ŚREDNIO* 
ZAAWANSOWANYCH 
Z A AWANSOWAN Y C H

INTENSZWNZ - PODSTAWY ANGIELSKIE 
GO w JEDEN MIESAC - tygodniu po 
dwie godz. Wspomaganie metoda audio­
wizualna .
DOBRY START DO DALSZEJ SAMODZIELNEJ 
PRACY.

BANK TŁUMACZEŃ
grupa wysoko kwalifikowanych 
filologow poleca swoje usługi 
w zakresie tłumaczeń.

KURS AUDIO«WIZUALNX
KUR5 OPARTY NA METODŁIE kontaktu z 
Jeżykiem żywym poprzez kasetę vldeo.

ANGIELSKI 
FRANCUSKI 
GRECKI

AMERYKAŃSKI ANGIELSKI
DIA średniozaawansowanych i zaawanso­
wanych

przyjmuje ponownie przy ul. 
TAKILOU 121
Dojazd autobusami 22u 1 221 
do przystanku oznaczonego 
6h Ilislon
Godziny przyjęó : ponie­
działki, środy, piątki 
w godzinach od 18-tej 

do 2u-tej,
Lekarz udziela porad rów­
nież z dziedziny medycyny 
ogólnej 1 chorób skóry.

TTIZO DLA WYTRWAŁYCH

KOMPLETY 24-RO KASETO- 
WEQO(ZE SKRYPTAMI)KURSU

/FIRST STEP IN ENGLISH/ - intensywny 
kurs języka angielskiego - dr Henryk 
Krzyżanowski

Do zamdwienia w Klubie Polskim

Wsrod uczesbolkow kursów Je - 
łykowych prowadzonych w stu - 
dlum Jezykowyn Klubu Polskiego 
losowane sa dla grup kontynu - 
lijacych na wyzszyn etapie nagro­
dy w postaci zwolnienia z opłat 
jednej osoby w każdej grupie 
z dwuailesieczaej części kursu.

Ksero CZTEROTOMOWEGO SŁOWNIKA 
J .Stanisławskiego
180.000 wyrażeń
do zamówienia w Biurze Klubu 
Polsklego.

NAUKA
GRECKI 
DNI?

w SIEDEM

SERWIS KAPRAWA 
lodówek, pralek, pieców 
elektrycznych.

Nr telefoau ;
86-27-429 od godz 1 S-tej 
do 2l-ej.

LEKARZ
Pr ned , Wojciech Dulowski 
Chlnirg-ortopeda-treueiato 
log.
Prayjcuje: .
Ateny > Mikras Assias
Tel. 7708 915

Tak! to zupełnie możliwe! 
Podstawowe zasady, pols­
kie litery, słownictwo 
do pracy, 
trening, trening, treninf-- 
tel 522 16 77 DIHITHI 
do godz. 22-giej

ZAMIENIĘ
Zamienią Fiata 125 na mo­
tocykl.
Kontakt : Klub Polski 
od 20 - 22-giej.
Tel. 52-4U6-907

Piotrek TOAST CENTER
8.AHARNON 
okolice

-li’-*’

ARIS - FURS--
FOX * MINK ★ ASTRAKHAN RACOON 
BŁAMY FUTRA ★ KARAKUŁY ★ NORKI

CENY HURTOWE
ATHENS OMONIA YILARA STR. 4

TSALDARI IPIREOS) ST. 8 (II) P.

ABISTIDIS KONSTANTINIDIS TEL. 5 2 31130

pz..ió4r/s 
poleca:
piwo kuflowe, Bandwicze, 
kawa, v;()DKA wyborowa
oraz OBSŁUGA W JTJZYKU

POISKIM !
V lokalu znajduje się też 
tablica ogłoszeń » infor- 
maojami na temat mieszkań 
1 pracy.



SPORT
Po 16 kolejkach tabela przedstawia j;. 
następująco:

Piłka nożnao

) OKS Kat owice
2) Zagłębie Lubin 

Lech Poznań
4) Górnik Zabrze

24
22
21
21

19-7
c

W sobotą i niedzielą (3i4 marca) piłkarza 
“ “ rozegrali 16-tą (pierwszą revranżo-I ligi
vą) rundę spotkań .Padly naz,tępująoe wy.nl- 
ki:

1) Slask Wrocław - Zawisza Bydgoszcz 0:1, 
2) Jagiellonia Białystok - Zagłębię Sos-

nowiec
3) Lech Poznań - Zagłębie Lubin
4) Górnik Zabrze - Ruch Chorzow
5) Wisła Kraków - Olimpia Poznań
6) Widzew Łódź - Motor lublin
7) GKS Katowice - LK3 Łódź
8) Stal Mielec - Legia Warszawa

1:1» 
3:1, 
3:0, 
1:1. 
0:0.
0:1 , 
0:0

5) Zawisza Bydgoszcz
6) legia Warszawa
7 ) Ruch Chorzów
8) Olimpia Poznań
9) If/isla Kraków
10) Stal Mielec
11) IKS lód ż

21
20
18
18
17
14
13

12) Zagłębie Sosnowiec 11
15) Jagiellonia Białystok
1 4) Motor lublin
15) Śląsk Wrocław
16) Widzew Łódź

11
3
5

Ile zarabiajq 
szachiści?

KRZYSZTOF PYTEL---------
mtstza międzynarodowy

W najbliższym meczu o mistrzostwo świata fundusz nagród przy­
padający do podziału pomiędzy obu rywali (jednym z nich bę­
dzie broniący tytułu Garri Koeporow z ZSRR) wyniesie być może 
nawet trzy miliony dolarów. Mecz jednak odbywa się raz no trzy
iata i uczestniczy w nim tylko dwóch ludzi. A jak zarobiajg inni
czołowi szachiści świata?

Otóż Garri Kasparow I Anololi| Karpow, gdy podzielili pierwszo 
miejsce w Skelleftea (ostatni z turniejów o Puchar Świata minio­
nego cyklu) to zoinkosowoli po 17.500 dolarów. Dalsi odpowied­
nio mniei. Był żaś to turniej 16 kategorii, a więc teoretycznie ,,nai- 
lilniejszy" z możliwych.

Notomiast za cały, dwuletni, cykl Pucharu Świata podział 
gród był następujący:

na-

Garri Kasparow — 100.000 dolarów USA
A. Korpow — 75.000
W. Solow - 50.000
J. Ehiwest - 40.000
L. Ljubojeyić — 30.000
Tok wyg loda czołówko. Natomiast najniżej uplasowani na miej- 

scoch 20-25 A. Jusupow, B. Spasski, P. Nikolić, W. Korcznoj, j. 
Hjortorson i J. Nogueiras otrzymali po 8.000. Dużo to czy mało?

Innym źródłem dochodów czołowych graczy sq publikacje. Więk­
szość wybitnych arcymistrzów pisre ksigżki. Prowadzę też stałe 
działy szachowe w rozmaitych gazetach. Niektórzy posiadojg wła­
sne czasopismo szachowe. Ponadto występuję z lekcjami i poka- 
zomi (symultany). Na szczytach — jak wszędzie — żyje się nieźle. 
A dolej...
22.02. IW  

KRÓTKO
• w plei-wizomn póUtnalo- 

wym moczu miatrzootw ówLaita

• Bardzo zasłużony I Jeden 
1 najstarszych klubów w kraju 
,,Oracovla'' Jest bliska bankruc­
twa. W te) chwili — jak rtwier-

ptlco ręcznej Polek* przojra- 
U z Hiszpanią 17^ (10513).
w

dził prezce, Madusz Zawada
klubowi potrzeba żeby ietntał, 
3 miliardy zł.

22-14
2 5-17 
23-15 
20-12
15-12
25-19
17-13
19-21
12-16 
17-22 
12-18

11 11-19
7-17 

12-22 
12-27 I

• W rozgrywanych w Karls­
ruhe międzynarodowych ml-
strzostwach RFN w tenisie
stołowym męska reprezentacja 
Polski z Andrzejem Grubbą I
Leszkiem Kucharskim po zwj' 
ciestwle 3:2 w 1/4 Jinalu

I.

t
Japonia awansowała' do pół­
finału, gdzie niespodziewanie 
przegrała z Belgia 2:3. Belgo­
wie wyeliminowali wcześniej 
Szweclę, ZSRR i Jugosławie,

• w kontynuowanych w
'Arnheim (Holandia) mistrzo­
stwach Europy w strzelectwie 
z broni pneumatycznej padly 
trzy rekordy świata juniorów.
Ustanowili je Suzana Skoko
(Jugosławia), która w strze-
laniu z karabinka
395 pkt. oraz

uzyskała
Oliver Caspar

(Węgry), który z takie.) samej 
broni syystrzelal 592 pkt. Trze- 

cd rekord padl w konkurencji 
drużynowej Juniorek w strze­
laniu z karabinka, a ustano­
wiła go reprezentacja ZSRR 
—. 1170.

Reprezentanci Polski
trzecie miejsce w
z pistoletu
Wygrała 
Weerarai.

strzelaniu
pneumatycznego.

ekipa ZSRR przed

Udanie rozpoczęli
Amiens (Francja) turniej

w 
o

Puchar Europy w hokeju na 
trawie w haji mistrzowie Pol-
skl zespól Pomorzanina
Toruń. W pierwszym spotka­
niu Polacy pokonali mistrza 
Irlandii Holywood 87 10:4. Go­
rzej było Już w drugim me-
czu. w którym Pomorzanin
przegral z mistrzem RFN — 
RW Koeln 8:10.

22.
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ILE WARU JEST ŻYCIE BOKSERA?

Złsmtna azozęka, rozcięty luk 
brwiowy, bokserska padaczka 
(skutek milkrourazów), choroba 
rarklnsona, a wreszote śmierć. 
Na to wszystko narażają się

INleateity, tym razem się nic 
udało. Trener nie zdążył, dhlo- 
pak został odwieziony do szpi­
tala ze zżamaną szczęiką.

(Później biył proces sądowy.

polscy bokserzy walozący 
rozgrywkach ligowych.

Zgodnie ł taktajn-i winnym u-
w

Powie ktoś: Ale przecież za 
ta ryzyko dostają ptemlądze. 
Niemałe pieniądze.

Czy plącą Im Jednak za świa­
dome narażanie życia? Ile war­
te jest w tej ehwUI życie Plę- 
S olana?

(Trener wiedział, że jego mło-

juiano trenera. Nikt nie mówił 
o przepisie PZB przewidującym 
kary pieniężne za oddanie po-
jedynku bez wailiki.

Tymczaisem ten przepis w

mady zawodnik ma niewielkie 
szanso na zwycięstwo w walce
z o wiole starszym przeciwni­
kiem. Zwłaszcza że mecz roz­
grywany był przed obcą publicz­
nością. Mimo to zdecydował się
.jwBtawlć” go do składu.
każdą walkę oddaną walkowe­
rem trzeba przecietz płacić Pol­
skiemu Zwiążkowt Bokserskie­
mu karę pieniężną. Poza tym 
dewizą szkoleniowca było: Mło­
dy musi się wprawiać, „otrza­
skać" na ringu. W razie ceego 
zawsze zdążę rzucić ręcznik na 
rinc.

dalszym cląigu, mimo tą^wu 
kilku lat od opisanej sprawy, 
fumkcjoriiUje. Za walkower w 
I lidze trzeba płacić 200 łys, zło­
tych, w U lidze — 150 tys., w 
III — 100 tys. Tyle warto jest 
w tej chwili tycio i zdrowie 
boksera. I tylko niektórym lu­
dziom wydaje się, że Jest ono 
bezcenne. Tak jak życie każde­
go normalnego człowieka nic 
będącego sportowcem.

Gdyby zaś komuś nie podobał 
się układ narzucony przez PZB 
i na przykład chciał wycofać się 
z rozgrywek ligowych, to,., na 
to także jest przepis: „Za wy- 
eofanie się z irozgrywek I Itgt, 
klub plad 5 min złotych", (FC)

Zamiast na służbie W rowie
iKilka dni po tym, jak tol.

nierz Dariusz Ciykler, w bu­
drących mieszane uczucia oko- 
liezn-ościach przeszedł z kluibu 
Jagiełlonia Białystok do Legii 
Warszawa, ów miody człowiek 
stał się ponownie .ibohaiterem", 
tym razem kronik milicyjnych.

ponoć w stanie wskazującym 
na ąpoży.ole alkoholu, co po­
twierdziły badania alkomatem 
(u (jzykiera stwierdzono 2,56 
promila). Z pierwszego meldun- 
■ milicyjnego wynika.ku
Polonezem nie

co

że
kierował jego

W nledzidlg wieczorem w
Białymstoku doszło do wypad-
ku drogowego z
D. Czyklena. JegiO
Polonez, w którym

Udziałem 
czerwony 

oprócz
właściciela znajdowało się je­
szcze dwóch pasażerów, rozwi-

właściciel. Dochodzenie pozwoli 
ustalić, czy było tak w Istocie.

A talk na marginesie, czyżby 
wiadom'Ość sprzed kilku dni, że 
decyzją miniistra obrony naro­
dowej. D. Czykler zastał w try­
bie naltychm.iastowym skoszaro­
wany, okazała się nieprawidzi- 
wa7 Wszystko na to wskazuje.

nął nadmierną sayibkość.
Wielka szkoda, uważam bo-

po
czirtn ,.dachował". Jeden z pa­
sażerów, z obrażeniami ręki i 
głowy, tralił do szpitala.

wiem', że akurat w tym .przy-
padku rekrutowi city ki erowi

Wszyscy trzej znajdujący się 
w samochodzie mężczyźni, byli

przydaloby się nieco musatry. 
Bardziej niż pieniądze, które 
jak widać, nie mają nań naj­
lepszego wiply,W(U. Co Wy na 
to Panowie Oficerowie? (MMI

KRÓTKO
• Pierwszym na łwleele

człowiekiem, który przepłyną!
dystans 100 m st. grzb. poni 
żc.i 54 sck. icsi Iż-lclni hanu
dyjczyk Mark Tcwksbury.
Podczas zawodów na 25-met- 
rowej pływalni w Saskatoon. 
Tewksbury uzyskał czas —
53.69. Jest to najlepszy
śwlecie rezultat w te) 
kurencjl, dotychczas

na
kon- 

rekor-
dowy wynik należał od 1985 r. 
do Dirka' Richtera (NRD) — 
54.20.

Kolejne miejsca zajęli także 
Kanadyjczycy: Deke Botsford 
— 56,30 i Eddie Parenti — 
58,81.

I* (W Halilait rozpoczęły się 
mistrzostwa świata w łyżwiar­
stwie figurowym. W konkuren- 
'Cjl solLstów po figurach obo­
wiązkowych prowadzi Richard 
Zander (RUIN). Grzegorz Fili­
powski jest czwarty.
• W załe^ym meczu I ligi 

Ik-oszykarzy AZS Koszalin prze­
grał z Lechem Poznań 89:93 
1(49At). AZS i Górnik Wałbrzych 
stoczą barażowe pojedynki z 
wicemistrzami II ligi o prawo
pozostania w ekstraklasie.
• Tytuł mistrza Polski

skokach narciarskich,
w

w kon-
kursie rozegranym na Średnie)
Krokwi zdobył Jan Kowal —“
224,4 pkt. (79,5 i m). Wśród 
juniorów najlepszy był Stefan 
Habas z notą 177,2 (70,5 i 69,5 
m).

• zumiej szachowy w Li- 
nares zbliża się do końca. W 
przedostatniej, II rundzie bez- 
kompromisowość nie była ce­
cha dominującą. Padły cztery
remisy. jedna gra została
przełożona, a jednej nie do­
kończono.

Mistrz świata Garri Kaspa-
row tym razem zremisował
czarnymi po 41 posunięciach
w obronie królejzsko-indy)-
skiej z Aleksandrem Bleljaw- 
skim obaj ZSRR. Kasparow 
nadal przewodzi stawce 12 ar- 
cymistrzów z 7 pkt. z 10 par­
tit ale wyprzedza kolejnych
graczy Borysa Gelfanda 1
Walerego Salowa (obaj ZSRR) 
tylko o 1 punkt, oo stwarza 
teoretyczne szanse wyprzedze­
nia (Gelland) i zrównania się
(Sałow)
Geltand ma

tym zawodnikom.
bowiem dwie

odłożone parie. a Sałow z 
powodu zaziębienia przełożył

Na początek 
Wembley

w poniedziałek w Londynie 
spotkali się przedstawiciele pił­
karskich federacji Anglii, Ir- 
łandiil. Turcji i .PolsikI, ustalając 
itermiinarz ąpOMkań eliminacyj­
nych mistrzostw Europy w gni­

pie Vn.
Oto pełny termmarz meczów 

w grupie VII: 17.10.90 Anglia 
— Polska, Irlandia — Turcja, 
<14.11.90 Irlandia — Anglia, Tur­
cja - Polska. 27.03.91 — Anglia — 
Irlandia, 17.04.91 Polska — Tur-

1.05.91

partię 10
Gulko (USA).

rundy z Borisem

Czołówka tabeli po 10 run­
dach (przed dogrywkami):
1. Kasparow — 7 pkt., 2. 
Gelfand — 8 (2 partie odło-

cja 1.05.91 Turcja — Anglia
Irlandia — Polska, 16.10.91 Pol-

żonę), 3. Sałow _  6 (1), 4.

eka — Irlandia, Amglia — Tur­
cja, 13j1'1.91 Turcja — Irlandia, 
Polska — Amglia.

Iwańczuk _ 6, 5. Short — 8,5, 
6. Gulko — 4,5 (1),

I
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5. KRZYŻÓWKA LUBELSKA

PIONOłYO:

WYRAZY L.AMANE: 1, 
zielnik. 2 dydcll, 3. lirua 
na mapie pogody, 4 pręt 
między częściami obudo­
wy mający na celu ich 
wzmocnienie, 5. belka po
obu Stronach otworów

ęx&5w
okiennych lub drzwiowych, 
G. powtarzający się skurcz 
jednego lub kilku mięśni. 

WYR.AZY POZIOME: l. 
szlachecki znak rodowy, 2. 
z uchwytami do noszenia,
3. odmiana jiidra atomo­
wego, 4. uczucie bezna-

)-
l-

dziejnoścł a bezsilności. 5. 
Anąuilla anąuilla — dra­
pieżna ryba słodkowodna, 
6. nakrycie głowy papieża, 
7. znany warszawski klub 
sportowy.

SWADA"

6. KRZY20WKA

POZIOMO: 2, potoczne określenie drętwienia zębów, 7. mo­
tyw w literaturze jako statyczny element tradycji, B. bezbarw-
na odmiana gipsu, 10. ro­
dzina jajorodnych jaszczu­
rek, 11. kraj z Jeziorem 
Winnipeg, 12 był groźny 
językiem, a Gerwazy ręką. 2 3 4 5 6

1 btynna
aktorka wioska, znakomita 
odtwórczyni ról w filmach 
F. Fellinieeo, 3. służy pa­
sażerom na statku, 4. wy- 
korbienie walu, 5 t-apocŁ 
o stanie i projektach za­
gospodarowania lasu, G w
filozofii; elementarny skta1-

dmk rzeczywisLoścu, 9. za­
plecze wojskowe.
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